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KALENDARZYK
Dzisiaj wtorek, 8 listo­

pada — Idy, Bogdana i Se­
weryna.

Jutro środa, 9 listopada — 
Teodora i Oresta.

Pojutrze czwartek, 10 li­
stopada — Andrzeja i Lubo­
mira.

POGODA
Dzisiaj będzie pochmurno z 

możliwością przelotnych deszczy, 
bardzo wietrznie, temperatura do 
65F(18C).

Jutro bez większych zmian, na­
dal pochmurno i deszcz, najniż­
sza temperatura do 45 F (7 C).

Wschód słońca o godzinie 6:31 
rano, zachód o godz. 4:37 wiecz.

SENAT PRZYZNAŁ FUNDUSZE NA MX
“Marines” Znowu Ostrzeliwani
Wezwanie Do Akcji 

Protestacyjnej
Warszawa. (CT) — W Polsce 

rozpowszechniane są obecnie 
przez podziemie ulotki Tymcza­
sowej Komisji Koordynacyjnej, 
wzywające do podjęcia ogólno­
krajowej akcji protestacyjnej 
przeciwko planowanym od przy­
szłego roku podwyżkom cen żyw­
ności.

Zapowiedziane podwyżki cen, 
sięgające 40%, oraz wprowadzone 
od tego miesiąca racjonowanie 
masła i innych tłuszczy spożyw­
czych, wywołało duże niezadowo­
lenie społeczeństwa polskiego.

Apel Tymczasowej Komisji Ko­
ordynacyjnej wzywa wszystkich 
działaczy “Solidarności” do sko­
ordynowania oraz poparcia po­
wszechnych protestów przeciwko 
podwyżkom cen?

Opublikowany w formie ulotki 
apel nosi datę 1 listopada i pod­
pisany jest przez 4 przywódców 
TKK — Zbigniewa Bujaka, Bog­
dana Lisa, Tadeusza Jedynaka 
oraz Eugeniusza Szumiejkę.

Eksplozja 
Na Kapitolu

Washington (UPI) — W poniedzia­
łek około godziny 11:00 w nocy, sil­
na eksplozja zniszczyła część budyn­
ku washingtońskiego Kapitolu, zaj­
mowaną przez Senat. W pomieszcze­
niach nie znajdowali się w tym cza­
sie żadni ludzie. Do odpowiedzialno­
ści za zamach przyznała się orga­
nizacja terrorystyczna, która chciała 
w ten sposób zaprotestować przeciw­
ko obecności wojsk US na Bliskim 
Wschodzie oraz interwencji zbrojnej 
Stanów Zjednoczonych w Grenadzie.

Fakt, że zniszczone sale były 
w czasie eksplozji puste, stanowi w 
pewnym stopniu dzieło przypadku. 
Senat, który obradował wczoraj nad 
sprawami budżetu zbrojnego, plano­
wał przeciągnąć dyskusje do późnych 
godzin nocnych. Tymczasem głoso­
wanie odbyło się nadspodziewanie 
szybko i już o godzinie 9:00 wieczo­
rem senatorzy udali się do domów.

Przedstawiciele policji oraz ochro­
ny Kapitolu poinformowali, że choć 
zniszczenia są niewidoczne z zewnę­
trznej strony budynku, wewnątrz 
wywołały one dość znaczne szkody.

Strajk Pracowników 
Firmy Autobusowej 

Greyhound
Phoenix, Ariz. (UPI) — Pracownicy 

firmy autobusowej Greyhound wyszli 
w całym kraju na strajk. Komunika­
cja autobusowa uległa w skali krajo­
wej zahamowaniu. Kierownictwo fir­
my wystąpiło wobec pracowników z 
ultimatum, nakazując im powrót do 
pracy nie później, niż przed ponie­
działkiem. Przywódcy związku zawo­
dowego wystąpili z kolei z groźbą pod­
jęcia kroków odwetowych, zagrażając 
— w zamian za proponowane przepro­
wadzenie cięć uposażeń — sprzedaż 
przez pracowników akcji firmy.

Groźba przedłożona została w po­
niedziałek, w momencie, gdy kierow­
nictwo firmy złożyło wobec 12,700 
pracowników Greyhound ultimatum 
powrotu w ciągu tygodnia do pracy. 
Jednocześnie w 158 pismach na tere­
nie całego kraju umieszczono płatne 
ogłoszenia ujawniające wysokość za­
robków pracowników Greyhoundu. Dla 
porównania — obok danych obrazu­
jących wysokość zarobków'pracowni­
ków Greyhoundu—umieszczono “prze­
ciętne” (niższe) zarobki pracowni­
ków innych podobnych firm przewo­
zowych.

Pracownicy Greyhoundu wyszli na 
strajk w ubiegły czwartek, odrzuca­
jąc skierowaną do nich propozycję 
firmy w sprawie obcięcia zarobków o 
9.5 proc.

Powszechna 
Mobilizacja 
w Syrii
Lojaliści Arafata 
Zaciekle Bronią 
Ostatniej Bazy w Libanie
Bejrut (UPI) — W poniedziałek 

wieczorem pozycje amerykańskiej 
piechoty morskiej znajdujące się w 
pobliżu lotniska międzynarodowego 
w Bejrucie zostały ponownie ostrze­
lane ogniem z broni maszynowej i 
granatników.

Jak oświadczył rzecznik “mari­
nes”, mjr. Robert Jordan, ogień pro­
wadzony był z pozycji znajdujących 
się w dzielnicy szyickiej. Żołnierze 
amerykańscy przez 6 godzin prowa­
dzili wymianę ognia, a następnie wy­
cofali się z jednego z najbardziej wy­
suniętych w kierunku pozycji szy­
ickich posterunku. W wyniku wymia­
ny ognia ranny został jeden żołnierz 
amerykański.

W poniedziałek przed wybuchem 
strzelaniny w Bejrucie nad miastem 
przeleciały dwa samoloty amerykań­
skie, które wystartowały z lotniskow­
ca znajdującego się u wybrzeży 
Libanu. Na Morzu Śródziemnym znaj­
duje się w sumie w tych okolicach 
12 okrętów wojennych USA wchodzą­
cych w skład 6 Floty. W drodze 
ku wybrzeżom Libanu jest obecnie 
kolejna grupa okrętów, w skład któ­
rej wchodzi jeszcze jeden lotnisko­
wiec. Koła Pentagonu podały do 
wiadomości, iż do piątku znajdzie się 
w tych okolicach około 30 okrętów 
wojennych USA — stwierdzono jed­
nakże, iż owe posunięcia odbywają 
się w ramach normalnej rotacji per­
sonelu wojskowego w tym rejonie.

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Sankcje Japonh 
Przeciw 

Korei Płn.
Tokio (UPI) — Władze japońskie 

podały dzisiaj do wiadomości, iż 
wprowadzają zakaz wjazdu na tery­
torium tego kraju dla przedstawi­
cieli Korei Północnej. Zakaz ten zo­
stał wprowadzony na znak protestu 
przeciw zamachowi bombowemu, któ­
ry spowodował śmierć 17 przedsta­
wicieli władz południowokoreańskich.

Oświadczenie rządowe stwierdza 
dalej, iż władze Japonii występować 
będą przeciwko kontaktom japoń­
skim i północnokoreańskich obywa­
teli w innych krajach a także wpro­
wadzają ograniczenia w podróżowa­
niu obywateli północnokoreańskich 
do Japonii. Obowiązuje również za­
kaz lądowania samolotów północno­
koreańskich w Japonii. Oświadczenie 
dodaje również przy tym, iż zakaz 
będzie także obowiązywał wszystkie 
pozostałe linie lotnicze innych kra­
jów utrzymujące połączenia z Koreą 
Północną. Oświadczenie podaje, iż 
sankcje te obowiązywać będą “przez 
pewien czas”.

Kroki odwetowe ogłoszone obecnie 
przez przedstawiciela rządu japoń­
skiego zostały powzięte po uprzednim 
oskarżeniu Korei Północnej o przy­
gotowanie 9 października zamachu 
bombowego stolicy Birmy, Rangunie.

W ubiegły piątek władze Birmy 
po raz pierwszy od czasu zamachu 
oświadczyły, iż istnieją obecnie moc­
ne dowody wskazujące na udział w 
zamachu Korei Północnej.

Dolar Zwyżkuje
Londyn (UPI) — Kurs dolara wzrósł 

ponownie na większości rynków euro­
pejskich. (2.6845 DM, 2.1791 SF, 8.1520 
FF).

Cena złota w Londynie również wzro­
sła — za uncję tego kruszczu pła­
cono tam dzisiaj $383.375.
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WASHINGTON. — Prezydent Ronald Reagan wita żołnierza, 
który uczestniczył w desancie na Grenadę, w czasie specjal­
nego spotkania, jakie odbyło się wczoraj w Białym Domu ze 
studentami medycyny, uwolnionymi przez oddziały amery­
kańskie z Grenady. W spotkaniu wzięli też udział żołnierze. (UPI)

Kolejki Po Mydło 
i Papierosy 

w PRL
Warszawa (CT) — Polska Agencja 

Prasowa PAP potwierdziła wiadomo­
ści o wykupowaniu w wielu miastach 
w całej Polsce wyrobów tytoniowych 
oraz mydła i proszku do prania. 
Ta kolejna panika rynkowa została 
spowodowana przywróceniem w ubie­
głym tygodniu kartek na masło, mar­
garynę i smalec.

Wykupywanie przez ludność tych 
artykułów skłoniło władze do podję­
cia akcji mającej na celu powstrzy­
manie przed gromadzeniem przez 
prywatnych obywateli nadmiernych 
zapasów tych artykułów. W niedzielę 
wystąpił w telewizji polskiej wice­
premier Zenon Komender, który za­
przeczył planowaniu dalsżego wpro­
wadzania kartek. Oświadczył on, że 
Polska posiada zapasy detergentów 
na 5 miesięcy i mydła na 6 mie­
sięcy.

Rząd PRL udzielił niedawno upo­
mnienia ministrowi handlu wewnę­
trznego i usług Zygmuntowi Łakom- 
cowi za zaniedbanie odpowiedniego 
wyjaśnienia podjętych kroków.

Oficjalne informacje stwierdzają, 
że racjonowanie żywności nie zosta­
nie zniesione ani złagodzone w naj­
bliższej przyszłości oraz zapowiada­
ne od 1 stycznia podwyżki umacnia­
ją jedynie obawy, iż sytuacja na ryn­
ku żywności w PRL ulegnie dalsze­
mu pogorszeniu.

Prezydent Wyjechał 
Na Daleki Wschód

Washington (UPI) — We wtorek 
rano, prezydent Reagan, w towarzy­
stwie małżonki, pani Nancy Reagan, 
opuścił Washington i udał się do 
bazy lotnictwa US w Andrews na 
Alasce, która stanowi pierwszy etap 
jego podróży na Daleki Wschód. Po­
dróż obejmie Japonię oraz Koreę 
Południową, a jej podstawowym 
celem mają być dyskusje nad po­
kojem i bezpieczeństwem w rejonie 
Pacyfiku.

W ceremonii pożegnalnej Prezy­
denta, która odbyła się we Wschod­
nim Pokoju Białego Domu uczestni­
czyło 150 przedstawicieli Gabinetu. 
W krótkim oświadczeniu Prezydent 
podkreślił konieczność zabiegów o po­
kój dla wszystkich narodów, stwier­
dzając, iż “żyjemy w świecie peł­
nym konfliktów i niebezpieczeństw”.

Kontrofensywa 
Partyzantów 

w Angoli
Lizbona. (UPI) — W komunikacie 

opublikowanym w poniedziałek w sto­
licy Portugali — przywódcy anty- 
marksistowskiej partyzantki w Angoli 
oświadczyli, iż prowadzą obecnie 
kontrofensywę skierowaną przeciwko 
kampanii rządowej, w której biorą 
udział oddziały kubańskie wyposażo­
ne w czołgi, śmigłowce i pociski ra­
kietowe prod, sowieckiej.

Komunikat partyzantów UNITA 
stwierdza, że walka rozpoczęła się 
w czwartek pod bezpośrednim do­
wództwem Jonasa Savimbi, który kon­
tynuuje walkę w Angoli od czaśh 
przegranej w 1976 roku wojny domo­
wej po uzyskaniu niepodległości od 
Portugali.

Komunikat stwierdza, że w czasie 
ostatnich dwu miesięcy partyzanci 
zabili 217 żołnierzy, wzięli do niewoli 
138, oraz zestrzelili 4 samoloty. Jedno­
cześnie straty partyzanckie wyniosły 
w tym czasie 82 zabitych i zaginio­
nych.

Przywódcy partyzanccy podają w 
komunikacie, iż ofensywa rządowa 
rozpoczęła się we wrześniu br. przy 
udziale 47,000 żołnierzy, w tym 8,000 
Kubańczyków oraz kilku tysięcy mili­
cjantów. Kampanią antypartyzancką 
dowodzi gen. kubański Valentina oraz 
pułkownik Boris.

Partyzanci podają również w komu­
nikacie dane, dotyczące ilości sowiec­
kiego sprzętu dostarczonego do Angoli 
przez ZSRR.

Reżymowa agencja angolska poda­
ła do wiadomości, iż w ostatnim cza­
sie zostało zabitych 430 “bandytów” 
— natomiast Jedna z lewicowych 
gazet portugalskich podała do wiado­
mości, że oddziały partyzantów UNITA 
przechodzą obecnie kryzys wewnętrz­
ny. Doniesienia te nie zostały dotych­
czas potwierdzone przez partyzantów 
angolskich.

14 Ofiar Eksplozji 
Na Dworcu Kolejowym 

w Indiach
New Delhi, India. (UPI) — Na dwor­

cu kolejowym w mieście Gauhati (w 
półn.-wschodniej prowincji Assam) 
nastąpił wybuch bomby, od którego 
zginęło 14 osób. Eksplozja miała miej­
sce na kilka dni przed zapowiedzia­
ną tu wizytą premiera Indiry Gandhi.

60 osób doznało obrażeń.

Największa
| Hydroelektrownia

(UPI) — Na rzece Paranie, na gra­
nicy pomiędzy Brazylią i Paragwa­
jem, powstaje największa hydro­
elektrownia na świecie. Koszt inwes­
tycji wynosi $15 mid, a jej zakończe­
nie planuje się na rok 1989. Inżynie­
rowie twierdzą, że hydroelektrownia 
będzie dostarczała 12,600 megawatów 
prądu.

Delegacja USA 
w Salwadorze 

i Gwatemali
(UPI) — Do Gwatemali przyby­

ła wysoko postawiona, złożona z czte­
rech osób delegacja amerykańska, 
która wystąpiła wobec Gwatemali 
z zobowiązaniem zapewnienia przez 
U.S. bezpieczeństwa oraz współpracy 
w dziedzinie utwierdzania praw ludz­
kich. Pobyt w Gwatemali — pierw­
szym z państw Ameryki Środkowej, 
w jakim delegacja złożyła wizytę 
jest raczej zaskoczeniem. Z Gwate­
mali delegacja udała się do Salwa­
doru.

Do złożenia wizyty w państwach 
Ameryki Środkowej doszło w momen­
cie gdy Nikaragua wystąpiła z oskar­
żeniem, stwierdzającym, iż Hondu­
ras w porozumieniu ze Stanami Zjedn. 
— wyraził zgodę na sprowokowanie 
“otwartej agresji militarnej”, Nika­
ragua jest krajem, w którym wła­
dzę sprawuje obecnie rząd lewicowy.

Na czele delegacji amerykańskiej 
stoi zastępca sekretarza obrony Fred 
Ikle. Amerykanie przytyli do Salwa­
doru w poniedziałek wieczorem. W 
dniu dzisiejszym spotkają się przy­
puszczalnie z przedstawicielami 
władz salwadorskich. Wizyta nie była 
zapowiedziana wcześniej.

PodseKxc, owi Ikle towarzyszy 
asystent sekretarza stanu ds. praw 
ludzkich Elliot Abrams, zastępca 
asystenta sekretarza obrony ds. Ame­
ryki Łacińskiej Nestor Sanchez i za­
stępca dyrektora Biura Spraw Ame­
ryki Środkowej Joe Becelia.

W poniedziałek delegacja odbyła 
spotkanie z szefem rządu Gwatema­
li gen. Oscarem Mejią Victores, mi­
nistrem spraw zagr. oraz wicemini­
strem.

Ikle oświadczył, że rozmowy prze­
prowadzone z przedstawicielami 
władz gwatemalskich skupiały się na 
“szeregu zagadnień, obejmujących 
dziedziny, w których oba państwa 
zamierzają współpracować — na od­
cinku ekonomicznym, bezpieczeń­
stwa wewnętrznego i praw ludzkich”.

W chwili, gdy delegacja bawiła w 
Gwatemali, Mejia zaprzeczył jakoby 
Gwatemala wysłała nad granicę 
4,000 żołnierzy, co miało stać się na 
życzenie salwadorskiego ministra 
obrony.

Prez. Reagan
Odwiedzi Grobowiec 

Cesarza Meiji
Tokio. (UPI) — Japońskie władze 

bezpieczeństwa prowadzą daleko po­
sunięte przygotowania w celu zapew­
nienia bezpieczeństwa w czasie poby­
tu w Japonii prez. Reagana.

Pomimo groźby zapowiedzianych 
demonstracji, prezydent postanowił 
odwiedzić kontrowersyjny grobowiec 
cesarza Meiji (1852-1912), który wpro­
wadził Japonię na drogę nowoczesnej 
potęgi militarnej i przemysłowej.

Reagan zatrzyma się na krótko przy 
grobowcu w czwartek rano. Agenci 
bezpieczeństwa zaopatrzeni w spe­
cjalne przyrządy do wykrywania me­
talu przeszukali dokładnie teren gro­
bowca, obszukując nawet dach.

Władze policji krajowej podały do 
wiadomości, że zmobilizowano 90,000 
policjantów, z których 23,000 znajdo­
wać się będzie na ulicach — przez 
cały czas pobytu Reagana w Japonii.

Władze obawiają się demonstracji 
oraz ataków ze strony elementów 
radykalnych.

Jest To Duże 
Zwycięstwo 
Prez. Reagana 
Pierwszych 21 Pocisków 
Zostanie Zmontowanych 
w Przyszłym Roku

Washington (UPI, CT) — Wysiłki 
zmierzające do wyeliminowania su­
my $2.1 mid, czyli funduszy przewi­
dzianych w przyszłorocznym budże­
cie obronnym państwa na budowę 
pierwszej serii pocisków MX, zakoń­
czyły się w Senacie niepowodzeniem. 
W dniu wczorajszym, stosunkiem gło­
sów 56-37 senatorzy odrzucili wniosek 
Dale Bumpersa (D.-Ark.), aby zre­
zygnować z budowy pocisków na 
rzecz innych rodzajów broni.

Głosowanie nie stanowiło zaskocze­
nia w zdominowanym przez republi­
kanów Senacie, zostało również ode­
brane, jako kolejne zwycięstwo dla 
administracji prezydenta Reagana. 
Ponieważ tydzień wcześniej, niewiel­
kim marginesem głosów produkcja 
pierwszej serii nowoczesnych, 10- 
głowicowych pocisków została rów­
nież zatwierdzona przez Izbę Repre­
zentantów, należy przypuszczać, że 
plany odnośnie ich budowy nie napo­
tkają już na żadne poważniejsze 
trudności.

W najbliższym czasie, na połączo­
nej konferencji komitetów Senatu i 
Izby członkowie Kongresu ustalą 
wspólną wersję przyszłorocznego bu­
dżetu obronnego Stanów Zjednoczo­
nych, wysokości $252 mid. Choć w 
pewnych kwestiach, dotyczących 
szczegółów budżetu, istnieją pomię­
dzy obydwoma izbami Kongresu pew- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Plan Utworzenia 
Nowego Rządu 
Na Grenadzie 

St. George’s, Grenada. (UPI) — 
Generalny gubernator Sir Paul Scoon 
opracował plany utworzenia tymcza­
sowego rządu Grenady.

Rząd tymczasowy sprawowałby na 
Grenadzie władzę do czasu aż prze­
prowadzone będą wybory. Jednocze­
śnie amerykańskie władze wojskowe 
poinformowały, że mają nadzieję, że 
oddziały U.S. będą mogły być wyco­
fane przed świętami Bożego Naro­
dzenia.

Ze źródeł zbliżonych do Scoona po­
chodzi wiadomość, że czołowym kan­
dydatem na stanowisko premiera jest 
minister ekonomii Alister McIntyre 
(lat 51). Urodzony na Grenadzie mini­
ster jest zastępcą sekretarza general­
nego mającej swą siedzibę w Genewie 
Konferencji ds. Handlu i Rozwoju.

Wstępne, opracowane przez Scoona 
plany, przewidują utworzenie 12-oso- 
bowej tymczasowej administracji 
Grenady do czasu, aż odbędą się 
na wyspie wybory, co ma być zreali­
zowane w ciągu 6 miesięcy do roku 
czasu.

Nie Znaleziono Grobów 
Na Grenadzie

W Washingtonie Dept. Stanu odwo­
łał swe oświadczenia na temat znale­
zienia na Grenadzie masowych gro­
bów, w których znajdowały się przy­
puszczalnie zwłoki zamordowanego 
premiera Maurice Bishopa oraz in­
nych osób zgładzonych w dniu 19 
października.

Pierwsze doniesienia stwierdzały, 
że groby znaleziono w terenie poło­
żonym na wschód od Point Salinas, 
na południowo-zachodniej Grenadzie.

Władze amerykańskie na wyspie 
oświadczyły, że znaleziono w nich 
zwłoki około 150 osób.

Szef misji amerykańskiej na Gre­
nadzie Charles A. Gillespie, stwierdził 
w poniedziałek, że wojskom państw 
karaibskich pomagają w akcji szu­
kania grobów żołnierze amerykańscy.

Do tej pory — jak stwierdził — nie 
znaleziono jednakże żadnych grobów.
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“Człowiek Ma Prawo
Do Samoobrony”

Wypowiedź Janusza Palubickiego Skazanego Przez 
Sąd Reżymowy Na 2 Lata Więzienia

Sąd wojskowy skazał — jak już inf­
ormowaliśmy — członka Tymczasowej 
Komisji Koordynacyjnej NSZZ “Soli­
darność” Janusza Pałubickiego na 
dwa lata więzienia. 35-letni historyk 
sztuki, ojciec trojga dzieci został schwy­
tany w grudniu ub. roku. Jest on jed­
nym z kluczowych działaczy podziemia 
po 13 grudnia 1981 r. Pałubicki został 
uznany winnym wykroczeń przeciw 
przepisom stanu wojennego, ponieważ 
— jako to określiła prokuratura — stał 
na czele nielegalnej organizacji i ucz­
estniczył w nielegalnej działalności.

Przedstawiamy poniżej fragmenty 
wyjaśnień Palubickiego, który przed 
ogłoszeniem stanu wojennego pełnił 
funkcję sekretarza zarządu Regionu 
Wielkopolska, przed sądem w Poznaniu.

Wprowadzona 13 grudnia 1981 roku 
sytuacja zamknęła społeczeństwo pol­
skie z powrotem w zaułku, z którego 
wydobywaliśmy się już parokrotnie 
za cenę życia osób najmniej winnych.

Marsz ku świetlanej przyszłości roz­
poczęto przez trupy.

Słyszymy wdanie o spisku Zachodu, 
kapitalistów, Izraela, USA, oraz o po- 
grobowcach faszyzmu, o warchołach, 
o podpaleniach, rabunkach i zniszcze­
niach. Mówią o tym zwolennicy spis­
kowej teorii społecznej, dla których 
nie ma ludzi, ale są rządzeni i władza. 
Jeżeli powtarzamy każdorazowo sche­
maty ocen sytuacji nie są oszustwem, 
to mogą być tylko sekciarstwem 
zgubnym w skutkach, a groźnym dla 
państwa, w którym postęp może odby­
wać się tylko poprzez krwawe zapaści. 
To nie społeczeństwo jest naiwne i nie­
dojrzałe. Wprowadzenie wojska na 
ulice nie wprowadza ładu a powoduje 
tylko śmiertelną ciszę po strzałach do 
ludzi.
Regularne Kryzysy

Regularnie powtarzające się w Pol­
sce po drugiej wojnie światowej kry­
zysy polityczne nie były spowodowane 
błędami jednostek; ich przyczyną jest 
sposób organizacji państwa. Objawia 
się on w sferze ekonomicznej nadmia­
rem inwestycji. Jest on jednak skut­
kiem błędów politycznych, braku rze­
czywistego wpływu społeczeństwa na 
decyzję władz.

Nawet najdobrotliwszy rząd musi 
być ślepym tyranem skoro ludzi peł­
niących władzę nie pociąga się do odpo­
wiedzialności inaczej niż skierowaniem 
na emeryturę. Odpowiedzialność partii 
jest praktycznie żadna.

W państwie kapitalistycznym kon­
flikt między pracownikiem a właści­
cielem jest normalny i przybiera 
formy gry społecznej o ustalonych re­
gułach. jedni mają własność środków 
produkcji, inni większość elektoralną. 
U nas własność środków produkcji jest 
w dyspozycji państwa. Powoduje to 
nadmierną rolę państwa i jego intere­
sów w życiu narodu. Zmiany zacho­
dzą zaś jedynie w drodze gwałtownych 
wstrząsów.

Wstrząsy te są wpisane w mech­
anizmy społeczne. Wybory nie są wy­
borami, ponieważ wyborcy nie mogą 
wybrać alternatyw programowych, 
a jedynie osoby tej samej partii.

Większość elektoralna, czyli praco­
wnicy, ulega w tym systemie ubezwła­
snowolnieniu. System wyborczy daje 
mi pewność, że obojętnie, czy będę 
głosował przeciw Spychalskiemu czy 
Babiuchowi, bo i tak zostaną oni wy­
brani.

Ujawnić narastanie nadchodzącego 
< wybuchu mogłoby tylko niezależne 

instytucje. Nie widzę ich po grudniu 
- 81 roku. Zapobiec wybuchowi mogłyby 

tylko organizacje, które swoim pro­
gramem pragnienia i nastroje ludzi
zmieniłyby w formę gry politycznej. 
Uważam, że nie ma w tej chwili takiej
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organizacji. Obeconść “Solidarności” 
pozwoliła uczestniczyć pracownikom 
w sporze o podział dochodu narodowego. 
Zabrakło jej jednak przeciwnika w spo­
rze o majątek produkcyjny. Władze 
nie mogły nim być. Reprezentacją pra­
cowników stawały się zatem tworzone 
z dużą pomocą “Solidarności” samo­
rządy pracownicze. W tym widzę wy­
raźny dowód na ponadsyndykalistyczną 
i nieegoistyczną rolę “Solidarności” 
w państwie.
Cienie

Proces kształtowania się takiej for­
muły życia społecznego został rozbity. 
Zniszczono twory rzeczywiste, a teraz 
aktem łaski chce się mianować ich 
cienie. Mówi się o stworzeniu ram dla 
życia samorządnego. W te ramy wlewa 
się błoto, chcąc nim zastąpić rzeczy­
wisty proces gómotwórczy. Uważam, 
że jest to działanie pozorne, bo nie 
można dekretować formuł życia spo­
łecznego. Powstają one albo same, 
albo tworzy się ich atrapy. Tylko 
“Solidarność” podjęła działania szko­
dząc swoim własnym interesom orga­
nizacyjnym, ale zmierzające do odsu­
nięcia grozy regularnych rozlewów 
krwi. Budowanie takich struktur mo­
gło się odbyć tylko kosztem monopo­
listycznych prerogatyw kompleksu 
partyjno — państwowego. Trudno się 
dziwić, że działaczom PZPR to się nie 
podoba.

Paniczne uderzenie we wszystkie 
struktury organizacji społecznych poza 
administracją, środkami przymusu 
i niektórymi formulami politycznymi- 
dodaje zasięg obaw decydentów.

Centralizacja
Stosowane po grudniu narzędzia eko­

nomiczne zmierzają do ponownej cen­
tralizacji w zarządzaniu. “Solidar­
ności” zarzucano anarchię. Zmierza­
liśmy do reformy strukturalnej. To 
nie jest anarchia. Zarzucano nam 
kosztowność strajków. A ile kosztowały 
dziesięciolecia nieefektywnych eks­
perymentów gospodarczych, ile kosz­
tował stan wojenny? Likwidacja 
nawisu inflacyjnego odbyła się przez 
podnoszenie cen — więc nowe koszty 
zapłacą ci, którzy nie mogli decy­
dować,Muszą płacić, nie mając na­
dziei na coś innego — a tylko pewność, 
że powtórzy się to samo. Od dawna 
tworzone prawa mijają się z normami 
etycznymi społeczeństwa. To wszystko 
zwiększa niestabilność społeczną. 
Zmusza do szukania praw bardziej 
sprawiedliwych. Widzę te prawa nie 
tylko w niezbywalnych prawach czło­
wieka do wolności osobistej i posiada­
nia poglądów, ale także w możliwości 
wyrażania ich, w prawie tworzenia 
instytucji wyrażających te poglądy 
aż do ich realizacji. Kto wyżej od woli 
narodu stawia swoje zasługi lub opinie 
sojuszników, ten publicznie głosi ogra­
niczoną suwerenność państwa i znie­
waża tym naród. Człowiekowi zagrożo­
nemu bezpośrednim zamachem przy­
sługuje prawo do samoobrony.
Nadzieje i Przemoc
“Solidarność” od momentu powstania 
jest nie tylko związkiem zawodowym 
ludzi pracy. Ta organizacja skumulo­
wała w sobie nadzieje społeczne na 
doraźną i długofalową poprawę.

Wszystkie te nadzieje uderzono w 
twarz tej nocy. Uderzył żołnierz, rze­
komy obrońca. Uderzył delegat partii, 
z nazwy robotniczej.

Ja mam się tłumaczyć, dlaczego 
wystąpiłem przeciwko władzy. Władza 
zabijając ludzi nie musi się jednak 
usprawiedliwiać. Postępowanie moje, 
cieszące się wczoraj masowym pop­
arciem, od godziny 24 ma być bez­
prawne? Mandat mój nabrał znaczenia 
poprzez poparcie większości członków 
związków tego regionu. Było ich ponad 
400 tysięcy. Wybór ten nie upoważnia 
mnie do wszystkiego, tylko do określo­
nych statutem i programem działań.

Przyczyną naszej porażki, według 
mnie, była przewaga myślenia oby­
watelskiego nad związkowym.

Jest to stwierdzenie niemiłe dla or­
ganizacji, ale hańbiące dla państwa. 
Za zasługę uważam to, że w niczym 
nie stanąłem po stronie zabójców, ich 
pomocników i zleceniodawców.

W czasie podziału na tych, którzy 
stoją od strony kolby i od strony lufy, 
znalazłem się w miejscu może nie­
miłym i niebezpiecznym, ale odpowia­
dającym mojemu mniemaniu o god­
ności. Uważam, że moja kandydatura 
do Zarządu Regionu zobowiązuje mnie 
do reprezentowania interesów moich 
wyborców nie tylko w czasach po­
myślnych. Ten wybór zawierał wy­
starczająco wiele zaufania publiczne­
go, by go nie lekceważyć i nie unikać 
działania.

MANAGUA, NIKARAGUA.— Biskup sufragan Managui M. 
Vivas, błogosławi wiernych po poinformowaniu ich, że księża 
będą odprawiać Msze św. w Dzień Wszystkich Świętych. Księża 
protestując przeciw posunięciom rządu Sandinista odmówili 
odprawiania Mszy św. (UPI)

Biskup Jerzy Dąbrowski z Warszawy 
z Wizytą w Connecticut

New York, N.Y. (N. Dz.) — Ks. 
biskup Jerzy Dąbrowski, biskup War­
szawy przybył do Ameryki jako dele­
gat Kardynała Józefa Glempa — Pry­
masa Polski, celem*łożenia podzięko­
wania Stowarzyszeniu Polskich Księ­
ży Katolickich, parafianom i Polonii, 
za pomoc finansową Kościołowi i na­
rodowi w jego ciężkim położeniu eko­
nomicznym. Złożył on wizytę 20 paź­
dziernika w parafii św. Stanisława w 
Meriden.

Przed południem tego dnia ks. Bi­
skup odwiedził ks. prałata J. Wodar- 
skiego, proboszcza par. św. Krzyża w 
New Britain. W trakcie wizyty po 
przyjęciu ks. biskup Dąbrowski prze­
prowadził rozmowy z wieloma polo- 
nijmym delegatami, po czym udał 
się do Meriden, gdzie w kościele św. 
Stanisława odbyła się właściwa uro­
czystość.

Rozpoczęła się ona w Community 
Center spotkaniem ze Stow. Polskich 
Księży Katolickich w Conn. Ks. Bi­
skupa powitał prezes Stowarzyszenia 
Polskich Księży A. Kisluk. O godz. 5 
na plebanii odbył się obiad w towa­
rzystwie księży i zaproszonych gości, 
po czym wieczorem ks. biskup J. Dą­
browski odprawił koncelebrowaną 
Mszę św. (ku czci Matki Boskiej Czę­
stochowskiej) w asyście ks. prałata 
J. Wodarskiego i księży: A. Kisluka, 
Z. Krissa i W. Sokołowskiego i 30 
księży z Conn.

W czasie Mszy św. śpiewał chór 
“Polonia-Paderewski” z New Britain. 
Na zakończenie odśpiewano wspólnie 
hymn “Boże coś Polskę.”

Na zakończenie pobytu ks. biskupa 
J. Dąbrowskiego w Meriden w koście­
le św. Stanisława, o godz. 8 wieczo­
rem w Community Center odbyło się 
spotkanie Biskupa z Polonią i delega­
tami organizacji.

Ks. Biskup w serdecznych słowach 
podziękował Stowarzyszeniu Polskich 
Księży Katolickich, parafianom i Po­
lonii za dotychczasową pomoc dla 
Kościoła i narodu w Polsce i prosił o 
dalszą pomoc w przyszłości.

Również mówił o wyróżnieniu Na­
grodą Nobla przywódcy “Solidarno­
ść” L. Wałęsy, że polski naród z Wałę­
są na czele, przyjęli to wyróżnienie, 
jako nagrodę dla całego narodu pol­
skiego za jego nieugiętą walkę o swoje 
prawa.

Czy dałeś już 
na bank leków 
“Na Ratunek”? ,

Przy tej okazji należy przypomnieć, 
że za ostatnie dwa lata 1981-1982 Ko­
mitet Pomocy Narodowi Polskiemu 
w Hartford zebrał i wysłał do kraju 
50 tys. dolarów.

Sportive Success!
Printed Pattern

4621
8-18 j

Sleeveless jacket is tops: it 
creates a wonderfully soft, easy 
look with its extended shoulder 
and turnback front over a con­
trasting overblouse and sleek 
pants. Choose knits, flannel.

Printed Pattern 4621: Misses 
Sizes 8. 10. 12, 14, 16, 18. See 
your pattern for yardages.
$2.50 for each pattern. Add 504 
for each pattern for postage 
and handling. Send to: '

Anne Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 W. 17th St., 
New York, NY 10011
Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

THE RIGHT CLOTHES at the 
right price are yours when you 
sew! Send now for NEW FALL­
WINTER PATTERN CATALOG with 
free pattern coupon ($2.50 
value). Catalog, $1.50.
ALL CRAFT BOOKS $2.00 each 
131-Add a Block Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
125-Petal Quilts 
121-Pillow Show-offs
Books and Catalog - add 50< 
each for postage and handling.

NOCE I DNIE

CJI WIELKICH FILMÓW!TERAZ W

“POLSKIE “PRZEMINĘŁO Z WIATREM"
Kevin Thomas — L.A. Times

. I-

American Arts Cinema 
Prezentuje

Oparty na powieści Marii Dąbrowskiej
W roktcn gtownych: Jadwiga Barańska • Jerry Binczycki RezyserM. Jerzy Antczak

PREMIEROWE POKAZY NA TERENIE MIDWEST TERAZ W 
GATEWAY THEATRE

5216 W. Lawrence * 286 2402

GODZINY: PONIEDZIAŁEK DO CZWARTKU 6:45 i 9:30 WIECZ. 
(Bez Zniżkowych Biletów)

Po grupowe bilety prosimy dzwonić do Karen: 726-5300 Ext. 248

SERGIUSZ PIASECKI

NIKT NIE DA NAM
ZBAWIENIA...

8
— Czemu nie przywitasz się z bratem — rzekła 

matka. — Nie widzieliście się tyle czasu!
— No i cóż z tego? — Niech on się przywita — 

odparła Hela.
— Jak ty mówisz do matki — upomniał sio­

strę Jaś.
— Tak jak mi się podoba!
Jaś poczuł, że krew uderzyła mu do twarzy. 

Porwała go złość na siostrę, która wszystko co 
miała zawdzięczać mogła jedynie matce, a potem 
dopiero jemu. Wstał z miejsca.

— Hela! Zastanów się co mówisz.
— Idź ty do cholery razem z mamą! — Splunę­

ła i wyszła do sionki.
Jaś bez słowa wybiegł za nią. Uderzył silnie 

siostrę. Tamta z zaciśniętymi zębami, jak pantera, 
skoczyła ku niemu. Starała się bić jak najmocniej, 
drapać, gryźć. Była silna, wytrzymała i zwinna. 
Walczyli bez słów, zacięcie, jak najwięksi wrogo­
wie. Jaś nie liczył się z niczym. Rowścieczyła go 
krzywda matki. Po pięciu minutach zostawił sio­
strę na ziemi w sieni. Była cała w sińcach. Z nosa 
broczyła jej krew. Leżała na wznak w podartej 
sukience i bieliźnie, prawie goła i ciężko dysząc 
drapała paznokciami ziemię. W czasie walki nie 
powiedziała ani słowa i teraz również milczała.

Jaś wrócił do pokoju. Matka płakała przy stole. 
Nie powiedziała poprzednio synowi i krzywdach, 
które cierpiała od córki. Myślała, że jeśli Jaś za­
mieszka razem, to Hela będzie lepsza. Zobaczyła 
teraz, że to niemożliwe. Że w domu byłoby piekło.

— Ja jej dam radę... Będę bił dopóki nie nau­
czę szacunku dla ciebie...

Matka płakała.
Jaś przez pewien czas siedział ponuro przy sto­

le. Potem wstał, wymył ręce i twarz, uporządkował 
ubranie i pożegnał matkę.

— Może jeść chcesz? Może potrzebujesz czegoś?
— Nie; nic nie trzeba...
Chłopiec wyszedł do sieni. Siostry już tam nie 

było. Wstąpił do kuchni. Hela stała goła przy du­
żej miednicy i zmywała z twarzy i rąk krew. Brat 
zbliżył się do niej. Wyprostowała się i patrzyła 
na niego ostrym, czujnym wzrokiem. Jasia pory­
wała chęć zbicia jej jeszcze dotkliwiej, lecz pow­
strzymała go niespodziewanie myśl, że... jest goła. 
Powiedział stanowczo, twardo:

— Albo wyniesiesz się stąd, albo przeprosisz 
matkę... Następnym razem pomówimy lepiej niż 
dziś... Ja ci nerwy uporządkuję!

Zapadał wieczór. Chłopiec był głodny. Szedł 
prędko w kierunku Złotej Górki. Było mu zimno. 
Miał na sobie bieliznę i ubranie, które mu dala 
Milka po zmarłym bracie. Swoje zostawił u niej; 
chciała bieliznę wyprać, a ubranie wyczyścić i wy­
prasować, bo było zaniedbane i brudne po dłuż­
szym pobycie w więzieniu i areszcie. Lecz palta 
nie miał. W dzień nie było mu zbyt chłodno, lecz 
teraz cały drżał z zimna.

Ulice były prawie puste. Dopiero na Zacharzew- 
skiej ruch był nieco większy. Jaś wszedł pod nu­
mer 157. Domki stały ciemne. Pracownia Barana 
była zamknięta. Obszedł domek dokoła. Pusto.

„Albo Paulina gdzieś wyszła, albo zmieniła mie­
szkanie”.

Nie wiedział co robić. Chciał koniecznie dostać 
się do swego mieszkanka, albo do mieszkania Ło- 
bowej, żeby wziąć palto. Przypomniał sobie mon­
tera Wiktora Umieńskiego, z którym grał na gi­
tarze i mandolinie. Mieszkał w drugim domku. 
Poszedł tam. Lecz i jego mieszkanko było zamk­
nięte. Znów obszedł pierwszy domek. W pewnym 
momencie drogę mu zagrodziła psia buda.

„A gdzie Miły?”.
Jaś kucnął przy budzie. Posłyszał w głębi głu­

che warczenie psa. Lecz Miły się nie ruszał. Nie 
miał sił na obronę. Ale po chwili węchem poczuł, 
że to Jaś. Skojarzył jego zapach z Baranem. Chło­
piec często go karmił. Często razem z Baranem 
odwiedzał psa. Miły spróbował wypełznąć z budy. 
Brakowało sił.

Chłopiec wsadził rękę do środka. Poczuł pod 
dłonią zmierzwioną szerść i kości. Zrozumiał 
wszystko. Wydostał psa na zewnątrz. Był lekki. 
Nie opierał się wcale.

— Ot, podła swołocz! — zaklął Jaś.
Rozluźnił psu obrożę. Zdjął ją z głowy zwie­

rzęcia. Otulił Miłego marynarką i przyciskając go 
do siebie wyszedł na ulicę. Na razie sam nie wie- 

, dział gdzie pójdzie.
Pawka królowała w swym sklepiku na Złotej 

Górce. Klientów było pełno. Wzięła do pomocy 
dziewczynę, bo sama nie nadążała nastawiać sa-' 
mowar, obsługiwać gości i sprzedawać. Dostawi­
ła jeszcze dwa stoliki. Zarabiała bardzo dużo, lecz 
wciąż się skarżyła. Opowiadała o jakichś stratach. 
Narzekała na duże wydatki, drogi lokal, podatki; , 
służącej skąpiła jedzenia. Natomiast gości czaro­
wała jak mogła i słowami, i uśmiechami, i ru­
chami.

Od czasu do czasu do sklepiku przychodziła jej 
siostra, Stasia. Miała już 15 lat. Była blacła i chu­
da z niedożywienia. Po śmierci matki ona i Julek 
byli zupełnie zaniedbani, bo Churdzicz się rozpił 
i o dzieci nie dbał wcale.

Stasia zawsze była głodna. Skarżyła się siostrze 
na ciężkie życie.

— I mnie nią lekko — mówiła Pawcia. — Gałę 
■dnie muszę pracować w tej budzie. Nie ma kiedy 
odpocząć. Praca i praca!

— Ja pomogę chętnie — mówiła Stasia. — Ju­
lek też. Czy co kupić, przynieść. Mogę gościom po­
dawać, naczynia zmyć.
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55-lecie Stowarzyszenia 
Dobroczynności Przy ZNP

Niesienie pomocy biednym w chwi­
lach największej potrzeby i nieszczę­
ścia — to najpiękniejsza akcja, na 
którą zdobyć się może ludzkość.

Akcję taką od pięćdziesięciu pięciu 
lat prowadzą członkinie Stowarzysze­
nia Dobroczynności przy ZNP, nie 
szczędząc sil, pracy, zabiegów, starań 
i dobrego serca.

Zorganizowane w dniu 4 grudnia 
1928 roku, w starym Domu Związko­
wym, pnr. 1406 W. Division ul. w Chi­
cago, na apel ówczesnego prezesa 
Związku Narodowego Polskiego śp. 
Jana Romaszkiewicza, Związkowczy- 
nie w Chicago przystąpiły natych­
miast do pracy dla zdobycia funduszy 
na rozdział koszy gwiazdkowych 
i pomocy finansowej biednym rodzi­
nom związkowym w Chicago, które 
na skutek pogarszającej się gospodar­
ki państwowej znalazły się w przykrej 
sytuacji finansowej.

Zasadniczym celem powstania Sto­
warzyszenia Dobroczynności przy 
Związku Narodowym Polskim, było 
rozdanie koszy gwiazdkowych i udzie­
lenie pomocy finansowej biednym ro­
dzinom związkowym. Podczas panu­
jącej przez długie lata depresji w la­
tach tysiąc dziewięćset trzydziestych 
zebrano dziesiątki tysięcy dolarów i 
rozdano tysiące koszy gwiazdkowych.

Szczegółowe omówienie pięknej 
akcji humanitarnej Stow. Dobroczyn­
ności przy ZNP zajęłoby kilka tomów 
i wymagałoby kilku miesięcy dla ze­
brania potrzebnych szczegółów. Po­
staramy się przynajmniej w stresz­
czeniu podać najważniejszych etapy 
tej pracy dobroczynnej.

Z biegiem lat rozwinięto daleko idą­
cą akcję w opiekowaniu się sierotami, 
starcami, weteranami, oprócz pomo­
cy finansowej dla biednych rodzin. Z 
wybuchem drugiej wojny światowej 
rozszerzono tą akcję w niesieniu po­
mocy jeńcom polskim przez zbiórkę 
odzieży i żywności, wysyłkę paczek 
żywnościowych i odzieżowych do jeń­
ców, do żołnierzy polskich, gdziekol-

Obchód
Święta Niepodległości
Obchód 65-letniej rocznicy Święta 

Niepodległości odbędzie się w nie­
dzielę, 13 listopada br.

Uroczysta Msza św. w kościele 
Sw. Jacka o godz. 12:15 po poł. 
i zaraz po Mszy św. akademia w sa­
li parafialnej, podczas której przemó­
wią: delegat R.P. w Londynie, ppłk. 
Aleksander Kajkowski i prezes Kon­
gresu Polonii Amerykańskiej — Wy­
dział Illinois — aid. Roman C. Pu- 
ciński.

Program artystyczny pod kier. Zy­
gmunta Kossakowskiego z udziałem 
zespołów harcerskich “Lechici” i 
“Wichry”.

Uprzejmie prosimy wszystkich włą­
cznie z uczestnikami 1-ej Wojny 
Światowej o liczny udział.

Wszystkie organizacje proszone są 
o wystawienie pocztów sztandaro­
wych. Gospodarzem uroczystości jest 
SPKKołoNrl5.

Kazimierz Iwanicki, prezes; 
Kazimierz Stawicki, sekr. 

Zebranie
Klubu Powiatu Jasło

Miesięczne zebranie Klubu Pow. 
Jasło odbędzie się w niedzielę, 13 listo­
pada, o godz. 2 po poł., w sali Domu 
Weteranów, przy 1239 N. Wood Str.

Prosimy wszystkich członków 
liczne przybycie.

J. Kopeć — prezes 
J. Sulimowski — sekr.

Zebranie Komisji 9 
Związku Polek w Ameryce 

Komisja 9 Związku Polek w Ameryce 
będzie miała swe posiedzenie w sobotę,' 
12 listopada, o godz. 1 po poł. w Coper­
nicus Senior Center przy 3160 N. Mil­
waukee Ave. Prosimy delegatki o liczne 
przybycie, bo będą wybory.

Helena Klich — prezeska 
Wanda Telma — sekr. prot.

wiek się znajdowali i gdzie mogli ko­
rzystać z naszej pomocy, sprowadze­
niem sierot polskich z Indii do Meksy­
ku, a następnie do Stanów Zjedno­
czonych, gdzie umieszczono dziewczę­
ta w katolickich zakładach nauko­
wych a chłopców w Szkole Związko­
wej; opiekując się sierotami do doj­
ścia do pełnoletności, otaczając ich 
przy tym iście matczyną opieką.

Po przystąpieniu Stanów Zjedno­
czonych do wojny, rozwinięto daleko 
idącą działalność w oddziałach Ame­
rykańskiego Czerwonego Krzyża 
przy zwijaniu bandaży, robieniu swe­
trów, szali, skarpetek; sprzedaży bon- 
dów wojennych; w kantynach woj- 
skowyh, w zbiórce tłuszczu i złomu i 
w organizowaniu zbiórki krwi dla ran­
nych żołnierzy amerykańskich.

Działalność członkiń Stowarzysze­
nia Dobroczynności przy ZNP w okre­
sie drugiej wojny światowej była tak 
rozległa, wydajna, hojna — że uznał 
ją rząd amerykański nadając Stow. 
Dobroczynności kilka honorowych 
odznaczeń i wyróżnień. Akcja ta przy­
czyniła się do tego, że zebrano i wyda­
no setki tysięcy dolarów na pomoc 
bliźnim, a przeprowadzana była bez­
interesownie, gdyż każdy zebrany do­
lar wydany był na cel, na jaki był 
przeznaczony, a drobne koszta pokry­
wane były z kieszeni członkiń dobro­
wolnie.

Po wojnie zaopiekowano się wy­
siedleńcami polskimi, przebywające- 
mi z obozów koncentracyjnych z 
Niemiec, żołnierzami polskimi z An- 
gli i innych stron świata, jak i wy- 
siedlańcami z Rosji. Stanowi to jedną 
z najpiękniejszych kart działalności 
Stow. Dobroczynności, gdyż dzięki 
niej, dziesiątki tysięcy wysiedleńców 
polskich znalazło tu opiekę, ułatwiono 
im zagospodarowanie się na ziemi 
amerykańskiej przez znalezienie im 
mieszkania, mebli, pracy zarobkowej 
itd.

Opiekując się naszymi braćmi i sio­
strami z poza oceanu, nie zapomniano 
o naszych rodakach potrzebujących 
pomocy w Chicago, udzielając im po­
moc finansową i rozdjąc kosze gwiazd­
kowe w okresie świątecznym.

Tę cichą, bezinteresowną, gigan­
tyczną wprost akcję humanitarną 
prowadzą członkinie Stowarzyszenia 
Dobroczynności przy Związku Naro­
dowym Polskim, do dnia dzisiejszego, 
dzięki serdecznemu poparciu Braci 
Związkowej w Chicago.

Poczucie dobrze spełnionego obo­
wiązku wobec bliźnich, otarcie łez 
biednym i upośledzonym przez los, 
stanowi największą nagrodę dla 
członkiń Stowarzyszenia Doboroczyn- 
ności przy ZNP, za ich pracę, poświę­
cenia i dobre serca.

HELENA MOLL

Szkoła Pieśni i Tańca 
w Lemont

Przy Klubie Polskim w Lemont już 
czwarty rok istnieje niedzielna szkoła 
języka polskiego. Lekcje odbywają 
się w niedzielę, w budynku szkolnym 
parafii św. Cyryla i Metodego, bez­
pośrednio po polskiej Mszy (8:45 ra­
no) i trwają do godz. 1:00 po południu. 
Mamy pięć grup lekcyjnych.

Od początku obecnego roku szkol­
nego zorganizowaliśmy lekcje pieśni 
i tańca, opłacane przez Zjednoczenie 
Polskie Rzymsko-Katolickie w Ame­
ryce, które sprawuje patronat nad na­
szą szkolą.

Lekcje pieśni i tańca odbywają się 
w soboty, od godz. 1:00 do 3:00 po 
południu w salach szkolnych. Rozpię­
tość wieku dzieci jest wielka: od 
przedszkolaków po 8-klasistów i star­
szych. Nauczycieli mamy z Chicago. 
Przyjmujemy również dzieci nie mó­
wiące po polsku.

Naszym pragnieniem jest promie­
niować pięknym polskim folklorem na 
całą tutejszą okolicę. Zainteresowani 
polską pieśnią i tańcem niech dzwonią 
na numer: (312 ) 257-2613.

Wiktoria Para — 
prezeska Kom. Rodź.

WORLDWIDE PARCEL SYSTEM

POL-PAK
OFERTA ŚWIĄTECZNĄ

>30.00

8.00 kf

>10.00
Ok*

POL-PAK P8W-3 
Saynka węda, r kodcia 
Smoked ham with bone 

(RARYTAS)

POUPAK KW
KAWA ZIARNISTA 

Coffee Beana

POL-PAK CYP 

POL-PAK WAO >27.00
Salami — Salami 3.00 kg
Krakowska aucha-Dry Krak, aauaage 1,00 kg 
Kawa xiarniata — Coffee beana 0,60 kg

Waga około — Total approx, weigt 4,50 kg

PONADTO PACZKI WAI, WAS, WA4, PSW1, 
PSW2, P8W4, "E’j "WO" DO KTÓRYCH 
DODAWANY JEST BEZPŁATNIE JAKO 
PREZENT ŚWIĄTECZNY

KILOGRAM ÓWOC0W CYTRUSOWYCH

JEDYNA FIRMA WYSYŁKOWA 
POSIADAJĄCA NAJWYŻSZEJ JAKOŚCI 

WĘDLINY WEDŁUG POl-WOEJ RECEPTURY

IOR ZE SKŁADÓW W WARSZAWIE, KRAKOWIE ORAZ WYSYŁKA NA TERENIE CAŁEJ POLSKI
IAJCIE KATAIOGOW POL-PAK U DEALERÓW LUB KONTAKTUJCIE SIE BEZPOńHEDNKi 

POL PAK

>21.00 
ŚWIEŻE OWOCE CYTRUSOWE 
PomarańcM, cytryny, grapefruity 11 kg 

(dowolny uataw wagowy)

3015 N. LAWNDALE AVE.

GRENADA. — Żołnierz z “Ludowej Armii Rewolucyjnej” — ja­
ko jeniec amerykański. (UPI)

Filmy Polskich Reżyserów 
Na Festiwalu w Chicago

W dniach 4 do 19 listopada odbywa 
się w Chicago dziewiętnasty doroczny 
Międzynarodowy Festiwal Filmowy, 
którego inicjatorem i dyrektorem 
jest Amerykanin polskiego pochodze­
nia Michael J. Kutza, Jr.

Polskę reprezentuje tym razem 
film reż. Jerzego Domaradzkiego pt. 
“Planeta Krawiec.” Film ten został 
wyświetlony w poniedziałek, 7 listopa­
da.

Warto zwrócić szczególną uwagę na 
dwa filmy wyreżyserowane przez zna­
nych polskich twórców filmowych, 
choć produkcji nie polskiej. Oba te fil­
my wyświetlone będą w niedzielę, 13 
listopada, o godz. 2 po poł., zobaczy­
my film reż. Janusza Kijowskiego pt. 
“Przed bitwą” (Before the Battle”). 
Film ten produkcji belgijskiej nawią­
zuje tematycznie do znanych wypad­
ków w Polsce w r. 1968. Bohater jego 
uchodzi w tym okresie z Polski, by po­
wrócić do niej w momencie, gdy kraj 
przygotowuje się do wielkiego zrywu 
roku 1980, w czasie, gdy rodzi się “So­
lidarność.” Film obejmuje wiele ma­
teriałów dokumentalnych, nakręco­
nych z udziałem Lecha Wałęsy i in­
nych działaczy, którzy odegrali czoło­
wą rolę w przełomowych dla Polski 
chwilach roku 1980.

Film Kijowskiego określany jest w 
jęz. Angielskim, jako “Unique docu­
ment.”

I .... —— </

Aresztowany
Za Zamiar 

Obalenia Władzy
za-

OBSZERNE informacje przeczy­
tasz i najlepsze zdjęcia zobaczysz 
w Dzienniku Związkowym.

(ST) — Policja w Zimbabwe 
trzymała byłego premiera tego kra­
ju, biskupa kościoła metodystów 
Abla Muzorewę w ramach akcji 
“sprawdzania wywrotowych elemen­
tów powiązanych z południowoafry­
kańskimi bandytami”.

W ubiegłym tygodniu Abel Muzore- 
wa sugerował nawiązanie stosunków 
dyplomatycznych z Izraelem; został 
oskarżony przez premiera Roberta 
Mugabe o zamiar przejęcia władzy 
z pomocą Izraela oraz Afryki Połud­
niowej.
IpEmmmmmn 

KINO MILFORD 
(Milwaukee i Pułaski) 

Zapowiada 
DWIE WSPANIAŁE 

KOMEDIE MUZYCZNE 
NA SZEROKIM EKRANIE 
W PIĘKNYCH KOLORACH

1. “POLOWANIE
NA ŻONĘ”

Z Udziałem E. Czyżewskiej, 
Wiesława Gołasa i Słynnego 

Zespołu Pieśni i Tańca 
“MAZOWSZE” 

Młody Emigrant Szuka Żony! 
Niesamowite przygody energicz­
nego Roberta który za wszelką 
cenę chce podbić serce Hanki. . . . 

oraz

2. “MAŁŻEŃSTWO 
Z ROZSĄDKU”

Miłość córki bogatego handlarza 
do młodego malarza ze Starówki! 
Pomimo różnic nawet MAŁŻEŃ­
STWO Z ROZSĄDKU może być 
bardzo szczęśliwe.

W Rolach Głównych: 
Elżbieta Czyżewska 
Daniel Olbrychski 
Bogdan Łazuka 
Bogumił Kobiela i Inni

PREMIERA:
11 Listopada 

o Godzinie 6:30 Wiecz. 
(Kino Otwarte Już o Godzinie 

6 Wiecz.)

W tym samym dniu, w niedzielę 13 
bm., wyświetlony będzie o godz. 8:30 
wiecz. głośny film produkcji francu­
skiej w reż. Andrzeja Wajdy pt. “Dan­
ton.” Rolę Robespierra gra w tym fil­
mie polski aktor Wojciech Pszo­
niak.

Znany aktor francuski Gerard De­
pardieu, który odtwarza w filmie Waj­
dy rolę Dantona, otrzymał niedawno 
na festiwalu w Montrealu nagrodę 
najlepszego aktora — przyznaną mu* 
za tę właśnie kreację.

Oba filmy będą wyświetlone w kinie 
M & R Fine Arts Theatres, 418 S. Mi­
chigan Ave.

Zebranie Klubu
Woj. Białostockiego

Klub Województwa Białostockiego 
będzie miał swe miesięczne zebranie 
w niedzielę, 13 listopada br. o godz. 
2:30 po poł. w sali pod adresem: 
2905 N. Milwaukee Ave.

Prosimy serdecznie wszystkich 
członków o przybycie.

Jan Purta — sekr. 
Zdzisława Lipińska — sekr.

Jesienny Festyn
W Domu Opieki św. Józefa w nie­

dzielę, 13 listopada odbędzie się trady­
cyjny “Festyn jesienny,” na który 
organizatorzy wszystkich serdecznie 
zapraszają. Zjeść będzie można do­
skonale przysmaki polskiej kuchni a 
amatorzy upominków będą się mogli 
zaopatrzyć w biżuterię i inne drobiazgi 
doskonale nadające się na prezenty 
świąteczne.

Całkowity dochód jest przeznaczony 
na fundusz utrzymania Domu, który 
mieści się przy 2650 N. Ridgeway 
Ave. w Chicago.

Zabawa Jesienna 
Klubu Dołęga

Klub Dołęga urządza “jesienną 
zabawę taneczną” na którą serdecz­
nie wszystkich zaprasza. Zabawa od­
będzie się w sobotę, 12 listopada br. 
o godz. 9 wiecz. w sali St. Nicholas 
Hall przy 2701 N. Narragansett Ave. 
Do tańca grać będzie orkiestra “Hap­
py Quartet” — bar i bufet obficie 
zaopatrzone.

Dochód z zabawy przeznaczony jest 
na fundusz wykończenia kaplicy bu­
dowanej w rodzinnej wiosce.

W. Sowa — prezes 
Stanęły Pytlik — przew.

Bal Jesienny
Klubu Dolistów i Okolicy

Klub Dolistów i Okolicy serdecznie 
zaprasza na “Bal jesienny”, który 
odbędzie się w sobotę, 19 listopada w 
sali “Królów”, Centrum Kulturalnego 
im. Kopernika przy 5216 W. Lawrence 
Ave.

Początek balu o godz. 8 wieczorem. 
Do tańca grać będzie orkiestra Pa­
sierba. Bufet i bar obficie zaopatrzone.

M. Bochenko — prezes 
I. Piotrowska — sekr.

Bezpłatna Nauka 
Przepisów Drogowych

Traffic Education and Safety Divi­
sion podaje do wiadomości, że orga­
nizuje bezpłatny kurs nauki przepi­
sów drogowych obowiązujących w 
stanie Illinois. Kurs rozpocznie się 
w czwartek, 10 listopada, o godz. 7-ej 
wiecz., w pokoju 19, w budynku pod 
nr 321 N. LaSalle ul. i trwać będzie 
do godziny 9-ej wiecz. Nauka obej­
muje w sumie cztery wykłady, w' 
każdy czwartek w godzinach, jak 
powyżej.

Kurs jest bezpłatny, a wykłady 
odbywać się będą w jęz. polskim. Kurs 
nie obejmuje nauki jazdy, lecz ogra­
niczony jest tylko do nauki przepi­
sów drogowych.

Rejestracji można dokonać w cza­
sie pierwszej lekcji. Po bliższe infor­
macje można telefonować pod nr 
822-3559 albo 822-3560, od poniedziałku 
do piątku, w godz. od 9 rano do 3 po 
południu.

Dzieci w Laskach Pod Warszawą 
Nadal Potrzebują Pomocy

Pani Genowefa Srutwa, która prze­
kazała $1000 na fundusz Zakładu dla 
Dzieci Niewidomych w Laskach pod 
Warszawą, otrzymała od kierownic­
twa zakłdu list z podziękowaniem, 
równocześnie zawierający szereg cen­
nych informacji o obecnej sytuacji i 
potrzebach tej instytucji.

Poniżej przekazujemy fragment lis­
tu, nadesłanego do Pani Srutwa. 
(Pieniądze przekazane do Lasek były 
pieniędzmi złożonymi przez przyja­
ciół i znajomych państwa Srutwa, 
zamiast kwiatów na trumnę śp. Tade­
usza Srutwy):

Wszystkim ofiarodawcom pieniędzy 
prosimy powiedzieć, że dary ich wspo­
mogły nasz Zakład wydatnie i przy­
czyniły się do jego utrzymania i roz­
woju.

Także w tym roku szkolnym mamy 
pod opieką 295 niewidomych dzieci, 
a ich liczba jeszcze się powiększy o 
mały domek, w którym będziemy 
przyjmować dzieci niewidome już od 
niemowlęctwa.

Dzieci przybywające obecnie do nas 
— a w tym roku mamy nowych 39 — 
są coraz słabsze fizycznie, często 
obarczone kilkoma kalectwami, wy- 

Koncert Polskiej Muzyki 
Romantycznej

W sobotę, 12 listopada, br. o godz. 
2 po poł. w Chicago Public Library’s 
Cultural Center w Preston Bradley 
Hall, odbędzie się koncert polskiej 
muzyki romantycznej. Będzie to powt­
órzenie koncertu, którego premiera 
odbyła się w ubiegłym tygodniu w 
związku z Międzynarodową Konferen­
cją Norwidowską, jaka miała miejsce 
na University of Illinois at Chicago.

Wstęp na koncert— wolny.

“Zabawa Lwowska”
W sobotę, 12 listopada odbędzie się 

w sali Lusaka Mission, 6965 W. Bel­
mont, doroczna “Zabawa Lwowska,” 
na którą Zarząd serdecznie zaprasza 
wszystkich Lwowian oraz ich przy­
jaciół.

Do tańca przygrywać będzie orkie­
stra “Blue Band” J. Froszczaka. Po 
rezerawacje dzwonić: 2524291 (wie­
czorem).

Uprasza się nie parkować na stacji 
benzynowej przylegającej do budyn­
ku. Natomiast dozwolone jest parko­
wanie na parkowisku “Skrudland” 
Yz bloku na zachód. Początek zabawy 
o godz. 8 wieczorem.

Antoni Fiała — sekr.

Bezpłatne Szczepienia 
Przeciw Grypie

W ramach programu bezpłatnych 
szczepień przeciw grypie dla star­
szych mieszkańców miasta, w Cen­
trum im. Kopernika, przy 5216 W. 
Lawrence Ave., odbędą się takie 
szczepienia 15 listopada (we wtorek), 
w godzinach od 1 do 3:30 po poł.

Osoby zainteresowane proszone są 
o zarezerwowanie sobie miejsca tele­
fonicznie dzwoniąc na nr 777-8898.

Zabawa Jesienna 
Klubu Bieniaszowice 

Klub Bieniaszowice zaprasza na 
“Zabawę jesienną,’ która odbędzie 
się w sobotę, 12 listopada, w sali 
Plac. 90 SWAP, przy 6005 W. Irving 
Park Rd. Początek zabawy o godz. 
8 wiecz. Do tańca grać będzie orkie­
stra “Krakowiak” — bar i bufet obfi­
cie zaopatrzone.

Dochód z zabawy przeznaczony na 
cele społeczne. 

magają bardzo troskliwej opieki le­
karskiej, gimnasytki korekcyjnej i 
wielu dodatkowych starań.

Jak na całym świecie, tak i u nas 
coraz mniej jest dzieci całkowicie 
niewidomych — coraz więcej z resz­
tkami wzroku, które trzeba specjalnie 
chronić i uczyć dziecko by się tymi 
resztkami posługiwało. Musieliśmy 
zatrudnić specjalną okulistkę, która 
będzie nad tymi sprawami czuwać.

Ukończyliśmy budowę małego 
pawilonu szkoły podstawowej ufundo­
wanego przez małżeństwo Polaków z 
Cleveland. Teraz rozpoczynamy re­
mont i nadbudowę dużego domu 
chłopców, w którym potrzeba więcej 
pokoi sypialnych i łazienek.

W tej chwili chłopcy w tym domu 
śpią na piętrowych łóżkach, bo za 
mało jest miejsca. Tyle też mieliśmy 
zgłoszeń do przyjęcia dzieci, że musie­
liśmy licznej grupie odmówić. Mamy 
też do porządkowania tereny między 
domami i właśnie się do tego zabie­
rany.

Zasyłamy Pani drogiej najserde­
czniejsze życzenia.

Zofia Morawska

Z Życia 
Organizacyjnego 

Z.N.P.
Zebranie Wyborcze 

Tow. Sztandar Wolności 
Grupa 1010 ZNP

Tow. Sztandar Wolności, Grupa 
1010 ZNP, będzie miało swe posiedze­
nie w niedzielę 13-go listopada, br. o 
godz. 2 po poł. w lokalu przy 6935 
N. Kenneth Ave. Ze względu na waż­
ność zebrania, uprasza się wszystkich 
członków o przybycie.

Henryk Saj — prezes 
Władysław Kuman — sekr. fin.

Nabożeństwo Żałobne 
Za Członków 

Grupy 1776 ZNP
W niedzielę, 13 listopada, o godz. 

10:30 rano, w kościele św. Jana Kan- 
tego, przy Ogden i Chicago Ave., 
zostanie odprawiona nabożeństwo ża­
łobne za zmarłych członków Tow. 
Wolność, Grupy 1776 ZNP.

Na nabożeństwo to przybędą chorą­
żowie naszej Grupy ze sztandarami.

Członków prosimy o najliczniejsze 
przybycie, aby oddać należną cześć 
naszym zmarłym członkom i członki­
niom.

Stanisław Bogobowicz — prezes 
Zofia Drwiła — sekr.

Zebranie 
Grupy 2185 ZNP

Tow. Strzelców Obrony Białego 
Orła, grupa 2185 ZNP, Oddział 101 
Legionu Pułaskiego odbędzie posie­
dzenie we wtorek, 15-go listopada, o 
godz. 7:30 wieczorem, w lokalu E. 
Moskala, 5639 N. Milwaukee Ave. 
Długoletnia prezeska owego Tow. Ma­
ria Klinger przeszła poważną opera­
cję. Jednak obecnie czuje się coraz 
lepiej. Życzymy jej zupełnego powro­
tu do zdrowia i dalszej pracy w na­
szych szeregach.

Sekretarz finansowy będzie wcze­
śniej, aby przyjmować składki. Pie­
niądze można również przesłać do 
niego pocztą.

Maria Klinger — prezeska 
Anna Warzy ca — wiceprezeska 

J. Przywara — sekr. prot.

Bóle w Łopatkach i Ramionach
Bóle w łopatkach i ramionach mogą z początku występować 

w formie tępych bólów i pieczenia w górnej części łopatek. 
W miarę pogarszania się stanu chorobowego, ból wzmaga się 
i daje się odczuwać w stawach ramion. Staje się rzeczą bardzo 
trudną odwrócić rękę w kierunku pleców i ból 
wzmaga się, gdy podnosi się rękę, aby uczesać 
włosy. Odczuwa się w ramieniu ból, znieczulenie 
i zdrętwienie.

' x Ból w łopatkach i ramionach może 
wielu przyczyn, ale w najczęstszych 
wypadkach spowodowany jest 
uszkodzeniem szyji, którego 
powodem jest dyslokacja stosu 
pacierzowego i kości miednicznej. 
Dolegliwości te irytują nerwy 
'prowadzące do łopatek 
i ramion, dlatego ból odczuwany 
jest w tej części anatomii. Innymi 
ważnymi przyczynami mogą być 
zapalenie stawu, wykrzywienie 
^kręgosłupa, uwiąd mięśni 
i artretyzm.

Aby uzyskać odpowiednią 
ocenę stanu chorobowego 
i stosowne leczenie, udaj się do 
lekarza-chiropraktyka. Posiada 
on odpowiedni ekwipunek, 
szkolenie, wykształcenie, 
doświadczenie 
i ekspertyzę, aby leczyć 
Mile łopatek i ramion.

CENTRAL CHIROPRACTIC CENTER
5261 N. CENTRAL AVE.

Telefon: 283-0354 
LEKARZE CHIROPRAKTYKI

DR. DANIEL A. MICHALEC DR. RICHARD W. SKIERSCH

być wynikiem
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $40.00 Rocznie (1 yr.) $15.00
Półrocz. (6 mos.) 22.00 Półrocz. (6mos.) 9.00 
Kwartał. (3mos.) 13.00 Kwartał. (3mos.) 6.00 
Miesięcz. (Imo.) 7.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy)...35ę

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (lyr.) $60.00
Półrocz. (6mos.) 45.00
Kwartał. (3 mos.) 20.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $18.00
Półrocz. (6mos.) 14.00 
Kwartał. (3mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy).. 50ę

Krótkowzroczność “Sojuszników”
Byłby już czas najwyższy, aby tak zwani nasi 
“sojusznicy” wyprostowali kręgosłupy oraz 
usztywnili swoją postawę wobec politycznych 
posunięć bolszewickiej Moskwy na różnych 
obszarach świata. I byłby już czas, aby amery­
kańskie środki masowego przekazu nie wysłu­
giwały się tak ochotnie antyamerykańskim 
ośrodkom propagandowym, będącym albo agen­
turami Sowietów, albo bezmyślnie ulegającym 
sowieckim inspiracjom.

Wiadomo już przecież dokładnie jakie przy­
czyny spowodowały interwencję naszych sił 
zbrojnych na terenie wyspiarskiego państewka 
Grenady w regionie morza Karaibskiego. Wia­
domo też do czego doszłoby tam, gdyby so­
wieckie i kubańskie siły na wyspie nie zo­
stały uprzedzone w planie utworzenia z wyspy 
nowej bazy Sowietów, wykorzystywanej przez 
kubańskiego Castro.

A tymczasem, jak analizuje nastawienie na­
szych “sojuszników z NATO”, dyplomatyczny 
komentator, Joseph C. Harsch, z “Christian 
Science Monitor”, sojusz NATO “został wstrzą­
śnięty i doznał uszkodzeń” zarówno przez 
posunięcia Stanów Zjednoczonych, jak i przez 
nastawienie naszych zachodnioeuropejskich so­
juszników”.

Krytykują oni użycie przez Washington sił 
zbrojnych do “inwazji”, chociaż wątpliwe jest 
czy to określenie pasuje do sprawy interwencji 
w Grenadzie, podjętej na wyraźne zaproszenie 
sześciu małych, ale pełnoprawnych państewek 
regionu Karaibskiego.

Okazało się w ostatnich dwóch tygodniach, 
że ani jedno państwo sojusznicze nie wystą­
piło oficjalnie z aprobatą amerykańskiej akcji 
zbrojnej czy też jej politycznych przyczyn 
i uzasadnień w obszernym wystąpieniu prez. 
Reagana. Przecież zdemaskował on sowiecko- 
kubańskie knowania, mające wyraźny charak­
ter przygotowań spiskowych do zawładnięcia 
Grenadą na użytek rewolucyjnych, typowo 
bolszewickich wystąpień przeciw państwom 
regionu Karaibskiego czy też Ameryki Środ­
kowej.

Powiada więc wspomniany komentator, że 
“inwazja” na Grenadę “wzmocniła nieufność 
wobec Stanów Zjednoczonych ze strony sojusz­
ników NATO”. W innym ujęciu analitycznym, 
przekazanym przez tygodnik “U.S. News & 
World Report”, wywodzi się, że “obraz Ro­
nalda Reagana, jako zimno-wojennego żołnie­
rza, nieoczekiwanie jest znowu modny zagra­
nicą”. Przyczyną tego, jak sądzi cytowany

tygodnik, jest “inwazja” na Grenadę oraz twarda 
antykomunistyczna linia polityki Prezydenta.

Nie można zgodzić się z wywodami tygodni­
ka, który uważa, że to nie tylko dawni prze­
ciwnicy, jak lewicowcy i pacyfiści, krytykują 
surowo posunięcia Reagana w zakresie poli­
tyki zagranicznej. Tak samo postępują “liczni 
przyjaciele Ameryki”, którzy pochwalali jego 
zdecydowanie, aby utrzymać komunistów w 
zaszachowaniu, ale obecnie obawiają się, że 
Reagan “posuwa się za daleko, za szybko, 
jak też nie myśli o swoich zachodnich so­
jusznikach”.

Ale dlaczego ci “sojusznicy” nie zadbali o 
Grenadę, zagrożoną przez wyraźnie sowiecko- 
kubański spisek? Dlaczego W. Brytania nie wy­
stąpiła w obronie państewka, które jest człon­
kiem Brytyjskiej Wspólnoty?

Ani przylepianie Reaganowi etykietki “nie­
bezpiecznego”, a już tym bardziej określanie 
go jako “deceitful” (oszukańczy, zakłamany, 
fałszywy”), jak to czynili nastawieni anty- 
amerykańsko dziennikarze z średniego wiel­
kości wyspiarskiego państwa ze stolicą w Lon­
dynie, nie mogą być przyjęte inaczej jak wro­
gość, a nie postawa sojusznicza.

I we Frapcji odzywały się głosy, które świad­
czyły, że Paryż, z socjalistycznym prezydentem 
przy władzy, przechodził do porządku dzien­
nego nad wyjaśnieniami i uzasadnieniami ope­
racji mającej uratować Grenadę przed zagar­
nięciem jej przez sowiecko-kubańskie agentury.

Bzdurą były paryskie opinie, jakoby prez. Reagan 
stracił kontrolę nad polityką zagraniczną Wash- 
ingtonu, a do tego stracił “zaufanie swoich 
sojuszników”, gdyż znowu wyłonił się obraz 
Reagana jako “kowboja”, ale tym razem nie 
po stronie “good guys”.

I gdy w Niemczech Zachodnich, nawet w 
kołach rządowych w Bonn, odzywały się głosy 
krytyki, w najlepszym wypadku złośliwości 
na temat “kowbojskich gwiazd filmowych”, 
daleki, rzeczywisty sojusznik azjatycki Japo­
nia, pochwala kryzysową politykę prez. Reagna 
na terenie Środkowego Wschodu, ale wyraziła 
powątpiewania czy istniała potrzeba przepro­
wadzenia “inwazji” na maleńką Grenadę.

Wątpliwości te zostały jednak wyjaśnione 
przez zasadnicze przemówienie Prezydenta na 

“temat Libanu i regionu Karaibskiego. W Tokio 
przejawiono najwięcej zdrowego rozsądku w 
ocenie stanowiska zdecydowanie antysowiec- 
kiego sojusznika Stanów Zjednoczonych.

Plaga Kraju: Deficyt Budżetowy
Inaczej niż przypuszczał, czy jedynie zapo­

wiadał na użytek kampanii przedwyborczej, 
kandydat Reagan, nic nie wskazuje, że można 
będzie zrównoważyć budżet Stanów Zjednoczo­
nych w roku budżetowym 1984. Przecież rok 
budżetowy 1983 został zamknięty rekordowym 
deficytem w sumie $195.4 biliona, a więc 
blisko o ponad $85 bilionów większym niż 
był deficyt w 1982 r.

Z danych statystycznych, przekazywanych 
przez czynniki rządowe wynika bardzo jasno, 
szczególnie gdy do przekonania przemawiają 
graficzne ujęcia deficytów od 1974 r., że de­
ficyty w federalnych budżetach narastały od 
1974 r. jak następuje:

1974 — $4.7 biliona, 1975 — 45.2 bil., 
1976 — $66.4 bil., 1977 — $44.9 bil., 1978 — 
$48.8 bil., 1979 — $27.7 bil., 1980 — $59.6 
bil., 1981 — 57.9 bil., aby w 1982 r. sko­
czyć do $110.7 biliona, a następnie w 1983 
r. do $195.4 bil.

Trzeba też wiedzieć, że federalne zadłuże­
nie kraju wzrosło do $1.4 tryliona, to też 
z ogólnej sumy $795.9 biliona w poniesionych 
wydatkach trzeba wypłacić $128.8 biliona na 
oprocentowanie federalnego zadłużenia.

Jeśli chodzi o wydatki na obronę kraju, 
a sprawa ta jest obecnie szczególnie ważna 
z uwagi na stan rzeczy w sytuacji światowej 
oraz w polityce międzynarodowej, w budżecie 
obronnym wydano w 1983 r. sumę $205 bilio­
nów, czyli 25.8 procenta odnośnie całości wy­
datków rządowych.

Z danych statystycznych, udostępnionych 
prasie przez “U.S. Office of Management and 
Budget” wynika, że w okresie urzędowania 
obecnego Prezydenta deficyty w trzech latach 
budżetowych wyniosły łącznie $364 biliony, a 
więc więcej niż w okresach prezydentur od 
Washingtona do Nixona. Ale za ich urzędowa­
nia inne to były czasy...

Jesienna Sesja Legislatury
Trzeba słowa pochwały wyrazić pod adresem 

obu izb stanowej Legislatury, która właśnie 
skończyła swoją jesienną sesję, zapisując się 
dobrze jako ciało ustawodawcze, mające na 
celu pilnowanie interesów ogółu obywateli, a 
nie tylko specjalnych interesów, jak to często 
przecież bywa.

Odnotujmy więc w wielkim skrócie jakie 
problemy były debatowane, jak też decydo­
wano (oczywiście nie wszystkie).

— Tak więc przywrócone zostały fundusze 
stanowe w sumie $75 milionów na reorgani­
zację oraz operacje systemu komunikacji pub­
licznej w ramach metropolii chicagoskiej, z 
uwzględnieniem sześciu otaczających miasto 
powiatów.

— Legislatura zgodziła się na przyjęcie pro­
jektu wydatkowania $57 milionów na rozbu­
dowę możliwości stanowego więziennictwa, aby 
w okresie roku zwiększyć liczbę miejsc o jeden 
tysiąc.

— Zorganizowany świat pracy zdobył na­
reszcie prawa, aby uniści mogli rokować o 
umowy zbiorowe, a dotyczy to nauczycieli

i większości pracowników rządowych, z wy­
jątkiem policji i strażaków.

— W związku z przygotowaniami do zorga­
nizowania Światowej Wystawy w Chicago w 
1992 r. Legislatura uchwaliła wprowadzenie 
podatku hotelowego na terenie pow. Cook, 
aby zdobyć w ten sposób wstępne fundusze 
na przygotowania organizacyjne. Podatek ten 
wygaśnie 1 czerwca 1984 r., a według prze­
widywań przyniesie około $2 miliony.

— Legislatura przyjęła przepisy prawne, na 
mocy których ogół obywateli, szczególnie środ­
ki masowego przekazu mają gwarantowany 
dostęp do dokumentów rządowych na mocy 
“Freedom of Information Act”. Wprowadzono 
jednak pewne zmiany na przedłożenia gub. 
Thompsona, aby nadal tajne były tego typu 
dokumentacje jak dotycząca dochodzeń poli­
cyjnych lub też indywidualnych dokumentów 
lekarskich.

Wyłowiliśmy z problemów i spraw, jakimi 
zajmowała się Legislatura tylko te, które bę­
dą dotyczyły szerokich kół społeczeństwa. Le­
gislatura zasłużyła na pochwałę.

Reżimowi Milionerzy 
w Moskwie

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji. 

Na Wysokim Szczeblu 
NATIONAL REVIEW - Prezy­

dent Reagan wysłał swego naczelne­
go negocjatora w rozmowach START 
Edwarda Rownego z powrotem do 
Genewy, w celu doprowadzenia do 
porozumienia na podstawie zupełnie 
zmienionego stanowiska — zdążają­
cego do redukcji broni strategicz­
nych, nazywanego potocznie propozy­
cją “demontażu nuklearnego”.

W zasadzie nowa propozycja zo­
bowiązuje oba supermocarstwa do 
demontażu dwóch starych głowić, za 
każdą nową, dodaną do ich arse­
nałów. (Rzeczywisty stosunek de­
montażu jest bardziej skomplikowa­
ny, bo uzależniony jest od typu gło­
wic.)

Prawdziwe znaczenie tej propozy­
cji leży nie w jej tajemniczych 
szczegółach, ale w tym, że powsta­
ła z porozumienia zawartego przez 
prezydenta Reagana z wpływowymi 
grupami senatorów i kongresmanów, 
reprezentującymi obie partie. Sen. 
Percy właściwie określił popierany 
przez Prezydenta projekt “demon­
tażu nuklearnego” jako “historycz­
ny”. Po raz pierwszy bowiem pra­
cowali wspólnie nad propozycją kon­
troli zbrojeń zarówno przedstawiciele 
Kongresu jak też władzy wykonaw­
czej.

W administracji koncepcje “de­
montażu” napotkała na poważną opo­
zycję, włączając w nią również Row­
nego — przede wszystkim dlatego, 
że sprowadziła się do czwartej już 
zmiany stanowiska w okresie sied- 
niu miesięcy. Obawiano się, zupełnie- 
nie zrozumienie, że posunięcia prezy­
denta Reagana porównane będą do 
starych zwyczajów Jimmy Cartera, 
szczególnie, odwrotu do utwierdzo­
nych wcześniej pozycji natychmiast 
po tym, jak Rosjanie powiedzieli 
“nie”. Prezydent rozsądnie odrzucił 
te obiekcje. Nie stanowczość Prezy­
denta twarzą w twarz z Sowietami, 
miała podstawowe znaczenie, w tym 
wypadku, cieszy się on ogromnym au­
torytetem — ale amerykańska, niezwy­
kle ważna, rozbudowa zbrojeń. Nie, 
nie Kreml, ale Kongres zmusił Rea­
gana do podjęcia kolejnej zmiany 
w pozycji negocjacyjnej U.S. w ce­
lu podtrzymania zgody ustawodaw­
ców, dzięki której można będzie pro­
wadzić długoterminowe zwiększenie 
zbrojeń. Prawdziwe negocjacje na 
temat redukcji zbrojeń strategicz­
nych odbywały się bowiem w tym ro­
ku w Washingtonie.

Przez dojście do sensownego kom­
promisu, przez przyjęcie zmody­
fikowanej wersji “demontażu”, Pre­
zydent jednym pociągnięciem ode­
brał argument moralny “zagadnienia 
pokojowego” swym rodzimym opo­
nentom i Sowietom.

Głośne poparcie wyrażone nowej 
propozycji przez umiarkowanych, 
wpływowych demokratów, takich jak 
Sam Nunn i Les Aspin, zapewniło 
Prezydentowi poparcie zarówno lewi­
cowców, jak też umiarkowanych w 
Kongresie; programy takie jak MX 
i inne, będą miały większe szanse 
przetrwać ostrą krytykę. Ruch “za­
mrożenia nuklearnego” pozostanie — 
trzęsąc się z zimna — na lodzie.

Mając zabezpieczony “front domo­
wy” przynajmniej na jakiś czas, mo­
żna teraz przenieść negocjacje do 
Genewy. Przez ponad dwa lata Zwią­
zek Sowiecki oskarżał administrację 
Reagana o “sztywność” przy stole 
konferencyjnym. Oskarżenia zawsze 
były fałszywe, ale znalazły oddźwięk 
w zachodnich kołach liberalnych. Te­
raz, kiedy w okresie niecałego roku 
administracja przedłożyła wiele pro­
pozycji — każdą z nich tak opraco­
waną, aby usunąć sprzeciwy stawia­
ne przez ZSRR — a Związek So­
wiecki wszystkie je odrzucił — każ­
dą w ciągu 24 godzin po ich ofic­
jalnym ogłoszeniu — choćby małe 
zaufanie, jakim mogli poszczycić się 
Sowieci, zostało zachwiane. Sądząc 
z wypowiedzi amerykańskich źródeł 
masowego przekazu, są nawet ludzie 
o poglądach względnie umiarkowa­
nych z pewnymi skłonnościami lewi­
cowymi, którzy zaczynają rozumieć, 
ku własnemu oniemieniu, że podsta­
wowe źródło opozycji, jeśli chodzi 
o umowę na temat redukcji broni 
strategicznych, nie znajduje się w 
Washingtonie.

Myśl
Chciwość i żarłoczność są czynne, 

pracowite, nie znają wytchnienia.
Adolf Dygasiński

W podziemnej gazetce “Głos Wol­
nego Robotnika” ukazał się następu­
jący artykuł o czerwonych dzienni­
karskich milionerach PRL pracują­
cych w Moskwie.

“Weźmy dla przykładu — czytamy 
— zagranicznych korespondentów 
prasy, radia i telewizji. Weźmy 
tych, którzy nie siedzą za dolaro­
wą zagranicą, lecz za obozową, na­
szą socjalistyczną. Oto najniższa pen­
sja najsłabszego polskiego korespon­
denta w Moskwie wynosi 1,200 rubli 
miesięcznie — to kwota, o jakiej 
przeciętny Rosjanin, robotnik czy 
urzędnik, może tylko marzyć w swo­
ich najśmielszych snach; jego pen­
sje są rzędu 80-200 rubli.

Otóż z tych 1,200 rubli polski ko­
respondent w Moskwie ma prawo 
wpłacić na konto dewizowe w banku 
PKO w kraju z prawem zamiany 
rubli na bony dolarowe, na zakup 
w Peweksie. I to w stosunku, jeden 
do jednego, to znaczy za jednego ru­
bla jeden dolar. Tak więc korespon­
dentowi w Moskwie przybywa co mie­
siąc 600 dolarów w bonach. Licząc 
bony po niskiej cenie 400 zł mamy 
więc miesięczny czysty odłożony do­
chód 240 tysięcy złotych polskich.

W Moskwie zostaje im w kieszeni 
600 rubli, druga połowa królewskiej 
pensji. Z tych 600 połowę pochła­
niają koszty utrzymania, mieszkanie, 
przejazdy itd. Za benzynę korespon­
dent dostaje częściowy zwrot w ru­
blach, pomijamy tę drobnostkę. Po­

zostałe 300 rubli miesięcznie może 
służyć do kupna lodówek, magneto­
fonów, zamrażarek, pralek, wyrobów 
sztuki i wielu innych przedmiotów. 
Za takimi wyrobami rodowi moskwi- 
czanie, podobnie jak my, czekają 
w tasiemcowych ogonkach, zapisują 
się na całe miesiące przed dostawą, 
którą “rzucą” lub “nie rzucą”. Nasz 
czerwony król życia w Moskwie ma 
jednak prawo do kupowania w skle­
pach “za żółtymi firankami”, w skle­
pach dla dyplomatów. A można tam 
kupować towary zachodnie.

Łatwo policzyć, że moskiewski ko­
respondent “Życia Warszawy”, towa­
rzysz Bajorek, albo towarzysz Snar- 
ski — korespondent naszej telewizji, 
co cztery miesiące gracuje na swoim 
koncie milion złotych polskich, trzy 
miliony rocznie. Należy się spodzie­
wać, że pensje Snarskiego czy to­
warzysza Stankiewicza, drugiej gwia­
zdy naszej telewizji w Moskwie, są 
znacznie wyższe niż owe 1,200 rubli, 
które podajemy jako autentycznie 
najniższą pensję. Cóż dostajemy w 
zamian? Co ci korespondenci robią 
za te pieniądze?

Oto wstają rano bez pośpiechu, 
wypijają sobie kawkę i czytają nowy 
numer “Prawdy” albo “Izwiestii”. 
Potem powolutku sobie siadają do 
maszyny i piszą: . . . dzisiejsza 
“Prawda” donosi o nowym, donios-

Jeżeli jest jeszcze ktoś, kto miałby 
jakieś wątpliwości, że system komu­
nistyczny jest jednym wielkim absur­
dem, to artykuł “Z powodu sznurka,” 
zamieszczony w rubryce “Inni piszą,” 
powinien otworzyć mu oczy.

Jednym z dogmatów marksizmu- 
leninizmu jest zachwiana wiara w pla­
nową gospodarkę. Nonsens polega na 
tym, że jakiś aparatczyk w Moskwie 
sporządza plan, ile ton zboża ma wy­
produkować np. Kazachstan. On 
nigdy tam nie był, nie zna klimatu, 
gleby, ani ludzi — ale za to zna kanony 
partyjne.

Komunistyczny reżym w Polsce śle­
po powtarza marksistowski pacierz 
za swoją leninowską matką, to jest 
Rosją Sowiecką. Polski aparatczyk w 
gmachu partii w Warszawie dyktuje 
rolnikowi np. w zielonogórskim ile ma 
posadzić ziemniaków, ile zasiać żyta, 
ile hodować nierogacizny czy bydła. 
Nic, że gleba może nie nadać się pod 
tę uprawę, a warunki uniemożliwiają 
hodowlę iluś tam krów. Partia (czy­
taj aparatczyk) nakazała i tak musi 
być.

Historia ze sznurkiem do wiązania 
snopów, o której “Dziennik” pisał, 
jest typowym dowodem tej ignoran­
cji, bezhołowia, chciało by się wprost 
powiedzieć — sabotażu. Jakiś planista 
prawdopodobnie wie, że maszyna, po 
uformowaniu snopa, nie wiąże go po­
wrósłem, lecz używa do tego celu 
sznurka. Człowiekowi o zdrowych 
zmysłach wydawałoby się, że ów pla-

łym pogłębieniu przyjaźni między na­
szymi narodami...”; albo “. . . dzi­
siejsze “Izwiestia” z całą mocą pod­
kreślają, że światowy imperializm, 
który knuje spisek w Salwadorze ...” 
i tak dalej, jak to dobrze znamy.

Dowiadujemy się jak cudowne jest 
życie w Związku Sowieckim, jak jego 
ludność jednomyślnie i jednogłośnie 
popiera ukochaną władzę (dodać na­
leży, że 99.99 proc, terytorium so­
wieckiego jest dla zagranicznych ko­
respondentów niedostępne) oraz jaka 
straszliwa nędza panuje na Zacho­
dzie. Około południa korespondent 
może wpaść do ambasady PRL, prze­
czytać instrukcje jak “nasilić” przy­
jaźń polsko-sowiecką i sowiecko- 
polską. Wczesnym popołudniem mo­
że już wpaść do sklepu dla dyplo­
matów ...”

Hiszpania 
w Trudnościach

Rok temu wyborcy w Hiszpanii 
wprowadzili swoimi glosami do wła­
dzy partię socjalistyczną z premie­
rem Gonzalezem na czele. Po roku 
rząd socjalistyczny znajduje się w 
różnorakich trudnościach, a więc 
społeczno-gospodarczych, jak i poli­
tycznych z uwagi na naciski kół woj­
skowych, mających sporo elementów 
silnie konserwatywnych.

Inaczej mówiąc, premier Gonzalez 
krytykowany jest z wielu stron rów­
nocześnie. Na lewicy komuniści pro­
testują przeciw zmniejszaniu zatrud­
nienia w stalowniach. Na prawicy 
wpływowy Kościół przeciwstawia się 
zamiarom Premiera co do zmniejsza­
nia pomocy finansowej dla szkół pa­
rafialnych.

W silach zbrojnych ujawniają się 
ambicje do rządzenia, skoro wybitny 
generał wystąpił z prasie z artyku­
łem broniącym prawa wojska do prze­
jęcia władzy, jeśli zawiodą cywilni 
przywódcy.

Centra Handlowe
Z badań przeprowadzonych przez 

chicagoską kompanię “Real Estate 
Research Corp.” wynika, że lokowa­
nie kapitałów w nowo budowanych 
centrach handlowych znowu budzi ży­
we zainteresowanie inwestorów.

Okazuje się, że liczne centra han­
dlowe będą budowane w miastach 
mających od 40 do 50 tysięcy mie­
szkańców. Będą w tych dzielnicach 
handlowych również sklepy, sprzeda­
jące towary przecenione, a więc po 
niższych cenach, co budzi zawsze 
zainteresowanie kupujących.

Istnieją również opinie, że mniejsze 
centra handlowe będą obsługiwały 
rozwijające się dzielnice. Natomiast 
dzielnice handlowe w śródmieściach 
będą nadal odczuwały zastój w ope­
racjach handlowych.

nista ustali odpowiednią ilość tegoż 
sznurka i nakaże komu należy dostar­
czenie go tyle, żeby zaspokoić zapo­
trzebowanie.

Ale tu dopiero zaczyna się cyrk.
Jak bowiem wynika z artykułu, w 

sprawie jednego głupiego kłębka 
sznurka decydują:

1) Textilimpex w Łodzi — wice­
dyrektor,

2) Biuro Maszyn Rolniczych CZSR 
“Samopomoc Chłopska” w Warsza­
wie — wicedyrektor,

3) Ministerstwo Rolnictwa,
4) Departament Techniczny Mini­

sterstwa Rolnictwa i Gospodarki 
Żywnościowej — wicedyrektor,

5) Ministerstwo Przemysłu Che­
micznego i Lekkiego — naczelnik wy­
działu,

6) Ministerstwo Przemysłu Che­
micznego — podsekretarz stanu. 

Pisma, teleksy, raporty, sprawozda­
nia, wnioski, zamówienia, notatki, po­
twierdzenia — stosy papierów, jako 
jedyny owoc “pracy” kacyków par­
tyjnych wypełniają setki teczek, szu­
flad, szaf, a sznurka jak nie było, tak 
niema.

W rezultacie ziarno sypało się z kło­
sów, a po deszczach zboże gniło na po­
lu. Ale co to ich obchodzi, winę zawsze 
da się zwalić na rolnika.

Rolnikowi polskiemu i robotnikowi 
być może zostało trochę cierpliwości. 
Tylko czy starczy jej na jeszcze jedną 
— którą już z kolei — głodną zimę?

Stefan Koper

Listy Do Redakcji
Anonimowych listów nie umieszczamy. Redakcia zastrzega sobie prawo 
do skracania listów Listy przeznaczone do umieszczenia halazy pisać 
na maszynie z podwójnym odstępem i na jednej stronie kartki

Jeszcze o Sznurku Dla Rolników
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Inauguracja Ośrodka Naukowego Im. Cartera
Atlanta. (ST) — W ośrodku Carter 

Center na Uniw. Emery, rozpoczęło 
się spotkanie z udziałem przedsta­
wicieli obu partii politycznych oraz 
reprezentantów państw obcych. Ini­
cjatorem spotkanie jest b. prezydent 
Jimmy Carter.

Konferencja odbywa się z okazji 
inauguracji ośrodka Carter Center.

Uczestnicy spotkania określani są 
jako “bank mózgów” (think tank), 
którego celem jest omówienie aktual­
nych problemów światowych.

W spotkaniu uczestniczą m.in. b. 
specjalny wysłannik amerykański na 
Bliski Wschód Philip C. Habib, Hamil­
ton Jordan, były asystent prez. Car­
tera, b. sekretarz stanu Cyrus R.

Vance oraz b. prezydent Gerald Ford.
Współprzewodniczącymi konferen­

cji są obaj b. prezydenci: Carter i 
Ford.

• Carter oświadczył, że od roku już 
pracował nad tym, by w konferencji 
wzięli udział przedstawiciele — dy­
plomaci, naukowcy i politycy—z sze­
ściu państw Bliskiego Wschodu, za­
równo jak i ze Stanów Zjedn., Zw. 
Sowieckiego, Francji i Niemiec Za­
chodnich.

Na znak protestu przeciw udziałowi 
w spotkaniu przedstawiciela PLO, nie 
przybył na konferencję przedstawi­
ciel Izraela.

Spotkanie poświęcone jest zagad­
nieniom Bliskiego Wschodu.

DZIAŁ
KOBIET

jektu Billa Atkinsona charakteryzujący się bogatym

W

jektu Billa Atkinsona charakteryzujący się bogatym wzorem 
i ciekawym wykończeniem.

O Naszej Skórze
Gdy znajdziemy się nagle w jakiejś 

zaskakującej sytuacji, gdy mamy 
nawiązać kontakt z nieznanymi oso­
bami, gdy jesteśmy zdenerwowani 
lub uradowani — zawsze reaguje na­
sza skóra.

Czerwieniejemy wtedy lub stajemy 
się bladzi, pocimy się, dostajemy 
wypieków. Gdy się czegoś boimy czy 
też ktoś nas przestraszy dostajemy 
“gęsiej skórki”. Gdy nas ktoś połas- 
kocze — śmiejemy się, w tej właśnie 
sposób reagując na specyficzne po­
drażnienie skóry. Eskimosi wyrażają 
swoją miłość, pocierając się nawza­
jem nosami, my zaś — całując się — 
dotykamy się wargami. Skóra mówi 
nie tylko o naszych emocjach i wra­
żeniach, dostarcza także wielu wiado­
mości na temat naszego zdrowia i 
wieku. Ogromne fabryki, całe koncer­
ny pracują aby zatuszować to, co 
nasza skóra chciałaby powiedzieć o 
naszej dacie urodzenia. Kremy, śmie­
tanki, najróżniejsze preparaty w nie­
zliczonych wariantach produkowane 
są po to, aby utrzymać skórę młodą, 
jędrną, zahamować pogłębianie się 
zmarszczek. Każda z nas pragnie 
mieć skórę gładką, czystą, nie prze­
tłuszczoną i nie przesuszoną cerę. 
Tymczasem mieszkanki Afryki stosu­
ją olej kokosowy do natłuszczania 
całego ciała. W niektórych rejonach 
Włoch tłusta cera uchodzi za piękniej­
szą i atrakcyjniejszą niż sucha. W 
wielu krajach europejskich stosuje się 
po kąpieli do nacierania ciała orygi­
nalną oliwę z oliwek, popełniając błąd, 
bo czysty olej, w przeciwieństwie do 
emulsji, nie jest przez skórę wchła­
niany, nie mówiąc o innych jego wa­
dach jako kosmetyku. Wrażliwa na 
łaskotki skóra pod pachami jest po­
kryta włosami. Natura wymyśliła to 
podobno dla ochrony tych szczególnie 
wrażliwych jej rejonów. Wśród wielu 
antropologów panuje jednak opinia, 
że owo owłosienie jest po prostu 
szczątkową pozostałością po zamierz­
chłych czasach, gdy roznosząca się 
woń ciała odgrywała jakąś rolę w 
sposobie komunikowania się. Obecnie 
wśród większości cywilizowanych lu­
dzi, a przynajmniej wśród kobiet — 
panuje obyczaj usuwania włosów spod 
pach i z nóg. Nie dotyczy to jednak 
wszystkich obszarów świata. W 
niektórych krajach Europy południo­
wej oraz latynoamerykańskich ob­
serwuje się coś zupełnie przeciwnego. 
Usunięcie owłosienia spod pach jest 
oznaką, że kobieta nie kieruje się 
zbyt surowymi zasadami moralnymi, 
a jeśli odnosi się to do mężczyzn — że 
mają skłonność do innych panów.

Na powierzchni naszej skóry znaj­
duje się wiele sfer erogennych, czyli 
takich, które są szczególnie wrażliwe 
na bodźce seksualne. Należą do nich 
między innymi wewnętrzne części

dłoni. Tę wrażliwość — dotykając 
wnętrza dłoni dużym palcem — płód 
znajdujący się w łonie matki — wyra­
bia u siebie w ostatnich miesiącach 
przed urodzeniem się wykształcając 
jednocześnie odruch chwytania.

O tym jaki zakątek skóry wydaje się 
najbardziej atrakcyjny i przyciągają­
cy, w dużym stopniu decyduje kręg 
kulturowy, w którym jesteśmy wy­
chowani. Dla Japończyków na przy­
kład szczególnie atrakcyjna jest szyja. 
Japonki — jak długo będą nosić kimo­
na — tak długo będą podkreślały 
swoje dekolty, a szyi poświęcały wiele 
troskliwej pielęgnacji. Przód szyi 
oraz skóra wokół oczu są pierwszymi 
miejscami, po których — tuż po trzy­
dziestce — widać symptomy “zmę­
czenia” wiekiem. Potem zaznacza się 
to w kącikach ust oraz na skórze 
rąk i stóp.

Błędem jest traktowanie skóry wy­
łącznie jako naszego “opakowania”. 
Jest to organ żywo reagujący na to 
wszystko, co się wokół dzieje. Zmienia 
się pod wpływem pogody i pór roku, 
klimatu, jest zależny od rodzaju pracy. 
U rolnika czy drwala funkcjonuje ina­
czej niż u urzędnika, jeszcze inaczej u 
sprzedawczyni czy rzmieślnika. Rzu­
tuje to oczywiście na sposób oczysz­
czania skóry i jej pielęgnację. Bo jak 
wiadomo samo oczyszczanie nie wys­
tarcza. Aby skóra na długie lata 
zachowała młodość powinna być do­
brze ukrwiona. Temu celowi służy 
gimnastyka, ćwiczenia mięśniowe, 
masaż. Najprostszy, nie kosztujący 
ani centa, możemy stosować codzien­
nie w domu, szczotkując całe ciało, 
od stóp ku górze kolistymi ruchami, 
średnio twardą, włosianą szczotką, 
ruchem w kółeczko, a następnie wcho­
dząc pod chłodny natrysk.

Wszystko Można 
Policzyć

— Normalnie zbudowany człowiek 
waży około 40 razy tyle co jego mózg.

— W ciągu doby, przeciętnie, doro­
sły człowiek oddycha 23 tys. razy, 
zjada około 1.36 kg żywności i wypija 
1.81 cieczy.

— Kiedy się uśmiechamy pracuje 
17 mięśni, przy zmarszczeniu czoła 
zatrudnione są aż 43.

— Z fosforu, który zawiera ciało 
ludzkie można by sporządzić 2 tys. 
“główek” do zapałek, a żelaza wy­
starczyłoby na zrobienie jednego 
gwoździa.

— Długość nerwów rozmieszczonych 
w skórze wynosi około 72.4 km. Ner­
wy przekazują informacje z prędko­
ścią 91.4m/sek.

— W ciągu doby włosy rosną o 
0,435 mm a paznokcie o 0,001 mm.

Konferencja Norwidowska “Małżeństwo z Rozsądku” w Kinie Milford
Spełniła Swe Zadania

Z rozmów odbytych tuż po zakoń­
czeniu Międzynarodowej Konferencji 
Nrowidowskiej — z uczestnikami 
spotkania, wybitnymi norwidologami, 
którzy przybyli do Chicago z Europy 
oraz innych uniwersytetów amery­
kańskich, wynika, że zakończona w 
ubiegłą sobotę Konferencja spełniła 
swe zadania, do których należało m. 
in. pokazanie, po raz pierwszy w wy­
miarach międzynarodowych, wielko­
ści autora “Vade-mecum;1 jego pre- 
kursorstwa artystycznego i daleko- 
wzroczności filozoficznej, jego wysiłku 
odrodzenia człowieka - Polaka a po­
przez etykę pierwszych chrześcijan, 
piękno sztuki i pracę (Promethidion).

Zadania 3-dniowej Konferencji, któ­
rej duszą i inicjatorem był prof. Ty­
moteusz Karpowicz, były wielorakie 
(Konferencja nosiła podtytuł: “Nor­
widowskie Kategorie Wolności”):

Zgodnie z założeniami organizato­
rów, Konferencja zdołała pokazać 
światu wielkość Norwida, którego 
twórczość przełożona na język angiel­
ski, przysporzyłaby kulturze polskiej 
w USA jeszcze więcej szacunku; 
zdołała zwrócić uwagę na intelektual­
ne i racjonalistyczne wartości pol­
skiego romantyzmu i umożliwić nor- 
widologom z różnych krajów wspólne 
spotkanie w atmosferze wolnej od 
ucisku wewnętrznej i zewnętrznej cen­
zury (ten zamiar udał się jedynie czę­
ściowo, albowiem wskutek decyzji 
władz PRL, ośmiu najwybitniejszych 
norwidologów z Polski nie mogło przy­
być do Chicago).

Międzynarodowa Konferencja Nor­
widowska spełniła również swe zada­
nia i w innej płaszczyźnie — zdołano 
przedyskutować problemy pisarstwa 
Norwida, dotyczące fundamentalnego, 
dla autora “Rzeczy o wolności słowa” 
zagadnienia swobody; zamanifesto­
wać swoją pełną solidarność z polską 
inteligencją naukową i twórczą w 
Kraju, nieustępliwie walczącą o prawo 
do wolnego głosu.

W ciągu piątku i soboty odbyły się 
łącznie cztery pełne sesje. Prace na­
desłane przez norwidologów z Polski, 
odczytane zostały przez inne osoby, 
przeważnie miejscowych polonistów.

W konferencji uczestniczyli: dr Ewa 
Bieńkowska, tłumaczka, eseistka i 
poetka z KULu, wykładającą obecnie 
filozofię na Uniw. D’Vignon we Francji 
(członkini zespołu red. wychodzących

RANKIN, ILL. — Kapral Randy Scott, 
lat 22, który zginął w Bejrucie. (UPI)

w Paryżu “Zeszytów Literackich”);' 
prof. Georges Gomori, norwidolog, 
poeta i tłumacz Węgier, który opuścił 
swą ojczyznę po r. 1956 i umiłował 
sobie literaturę polską (wieczór jego 
odbył się staraniem Polskiego Zw. 
Akademików w Chicago przed 15 laty), 
wykładający literaturę polską na 
Uniw. w Cambridge (Anglia); prof. 
Wiktor Weintraub i Stanisław Barań­
czak z Uniw. Harvard, obaj wybitni 
norwidologdzy i historycy literatury; 
prof. Samuel Sandler z Univ, of Chi­
cago, wykładający polonistykę na tej 
uczelni; prof. Olga Nadeljkovic z 
Uniw. w Belgradzie, wykładająca 
obecnie lingwistykę słowiańską na 
Univ, of Illinois, dr Rolf Fieguth z 
Uniw. we Fribourgu (Szwajcaria); 
prof. Ludwik Krzyżanowski, znany 
historyk literatury; Krystyna M. 01- 
szer, wykładająca literaturę na Hun­
ter College; Marion V. Winters z Univ, 
of Illinois, badający losy Norwida 
w Stanach Zjedn. (1852-54), jeden z 
najbardziej zasłużonych organizato­
rów konferencji oraz prof. Tymoteusz 
Karpowicz, inicjator Konferencji, hi­
storyk literatury, tłumacz, poeta i 
dramaturg.

W sobotę, na sesji porannej, odbyła 
się zbiorowa dyskusja z udziałem gro­
na tłumaczy pracujących pod kierow­
nictwem prof. Karpowicza nad prze­
kładami twórczości Norwida. Wzięli 
w niej udział: Bożena Nowicka, Jo 
Luise Winters, Frank Kujawiński, 
Brad Holleyman i Marion Winters.

“Moderatorami” byli prof. Karpo­
wicz i prof. Edmund Ordon z Wayne 
State University.

Zamknięcia Konferencji dokonała 
dr Biljana Sljivic-Simsic, szef Wy­
działu Slawistyki na Univ, of Illinois 
at Chicago.

Wskutek odmowy wydania paszpor­
tów przez władze PRL, na Konferen­
cję nie przybyli z Polski nastp. wy­
bitni norwidolodzy, których udziału 
w spotkaniu spodziewano się do osta­
tniej chwili: prof. Stefan Kieniewicz, 
prof. Irena Sławińska, prof. Stefan 
Sawicki, dr Zdzisław Łapiński, prof. 
Zofia Trojanowiczowa i dr Kazimierz 
Braun.

Międzynarodowa Konferencja Nor­
widowska w Chicago, poświęcona oso­
bie i twórczości tego najbardziej uni­
wersalnego — jak wyraził się jeden 
z uczestników spotkania — polskiego 
poety, była przypuszczalnie najwięk­
szym wydarzeniem “Roku Norwida!’ 

A.A.

Przeciek Informacji
Washington (UPI) — Przedstawi­

ciel serwisu prasowego Białego Do­
mu, Les Janka, złożył rezygnację ze 
swojego stanowiska. Jeden z pracow­
ników Białego Domu stwierdził, że 
Lanka przekazał prasie informację, 
że rzecznik Białego Domu, Larry 
Speakes sam pragnął zrezygnować, 
gdyż przekazywano mu błędne wia­
domości na temat interwencji Stanów 
Zjednoczonych w Grenadzie. Infor­
macja ta nie powinna wyjść poza 
mury Białego Domu, toteż utrata za­
ufania do Janki spowodowała, iż nie 
może on dłużej pełnić swojej funkcji.

Wspaniała komedia muzyczna o te­
matyce współczesnej, przedstawiają­
ca życie dwóch środowisk warszaw­
skiej socjety — ludzi sztuki i ludzi 
interesu. Pomimo różnic społecznych 
małżeństwo z rozsądku może być bar­
dzo szczęśliwe. Ten dość szokujący 
mariaż dojdzie do skutku dzięki miło­
ści córki bogatych handlarzy do mło­
dego i romantycznego, lecz ubogiego 
malarza ze Starego Miasta.

Naprawdę polecamy wszystkim, 
aby obejrzeli tę wesołą komedią na tle 
miłosnym z warszawskim humorem i 
piiosenką. Film zrealizowany w pięk­
nych kolorach i na szerokim ekranie.

W rolach głównych: Elżbieta Czy­
żewska, Daniel Olbrychski, Bogdan 
Lazuka, Hanka Bielicka, Bogumił Ko­
biela i inni.

ska, Wiesław Gołaś i inni.
Cena biletu na oba filmy TYLKO 3 

dolary od osoby.

Odwołanie Imprezy 
u Akademików

Zarząd Polskiego Związku Akademi­
ków podaje do wiadomości, że ze 
względów niezależnych od organiza­
torów, zapowiadany na dzień 11 b.m. 
Wieczór Norwidowski — zostaje 
odwołany.

Duże Dochody 
Loterii Stanowej

Administracja Loterii Stanowej 
podała do wiadomości, że w okresie 
ostatnich trzech miesięcy sprzedaż 
losów loteryjnych zwiększyła się o 
przynajmniej 58%. W okresie od lipca 
do września br. wpłynęło ze sprze­
daży losów $173 min. W tym samym

Drugim filmem wyświetlanym w 
kinie Milford jest również arcy wesoła 
komedia muzyczną pod tytułem “Po­
lowanie za żonę” z udziałem słynnego 
Zespołu Pieśni i Tańca Mazowsze i ta­
kich artystów jak Elżbiet? Czyżew-

okresie roku ubiegłego wpływy wy­
nosiły $107 min.
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Senat Przyznał 
Fundusze Na MX

ST. GEORGE’S GRENADA. — Amerykański żołnierz piechoty 
morskiej dzieli się wodą z 9-letnią mieszkanką Grenady. (UPI)

“Marines”
Znowu Ostrzeliwani

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

ne rozbieżności, różnice zdań w spra­
wie samych pocisków MX są jednak 
minimalne.
Administracja washingtońska uza­
sadnia potrzebę posiadania przez pań­
stwo tego rodzaju broni nuklearnej 
koniecznością zmuszenia Sowietów do 
bardziej kompromisowej postawy w 
genewskich rokowaniach rozbrojenio­
wych. Prezydent prowadzi zatem już 
od dłuższego czasu zabiegi, aby 10- 
glowicowe pociski nuklearne nowej 
generacji, zastąpiły przestarzałe, 3- 
głowicowe rakiety Minuteman.

Instalacja nowych pocisków na te­
renie stanów Nebraska, Kolorado i 
Wyoming ma się rozpocząć w 1986 
roku.

Senator Bumpers, główny przeciw­
nik propozycji budowy MX uzasadniał 
swoją postawę potrzebą budowy inne­
go rodzaju broni, która zostałaby 
umieszczona na pokładzie łodzi pod­
wodnych oraz samolotów. Senator tłu­
maczył, że składowane na ziemi poci­
ski MX staną się w razie ewentualne­
go ataku Sowietów bardzo łatwym łu­
pem.

Zdaniem senatora broń w łodziach 
podwodnych i samolotach, którą bez 
trudności przenoszono by z miejsca na 
miejsce stanowiłaby lepsze zabezpie­
czenie aniżeli nieruchome pociski. 
“Jeśli będziecie głosować na rzecz 
konstrukcji MX. przysporzycie Krem­
lowi ogromnej radości,” stwierdził se­
nator. Wyjaśnił on również, że jeśli 
Stany Zjednoczone padną ofiarą 
pierwszego ataku ze strony Sowietów, 
jedynie 1 do 2% pocisków MX nie zo­
stanie zniszczonych.

Senator Ted Stevens (R.-Alaska), 
jeden z autorów propozycji budowy 
MX oraz asystent przewodniczącego 
republikańskiej większości w Senacie, 
uzasadniał wczoraj potrzebę posiada­
nia pocisków pod kątem negocjacji 
rozbrojeniowych, toczących się w Ge­
newie. Dopóki Stany Zjednoczone nie 
mają atutu w postaci MX, nie należy 
oczekiwać bardziej ugodowego podej­
ścia Sowietów do rozmów.

Po raz pierwszy program budowy 
MX został zatwierdzony w Senacie w 
czerwcu bieżącego roku. Izba za­
akceptowała go w zeszłym tygodniu 
minimalnym marginesem głosów

Zagadnienie 
Wyznaczenia 

Następcy F. Marcosa 
Manila (UPI) — Przywódcy spra­

wującej na Filipinach władzę partii 
Ferdinanda Marcosa odrzucili decy­
zję odnośnie kontrowersyjnego zaga­
dnienia, jakim jest sprawa wyzna­
czenia następcy w wypadku śmierci 
66-letniego prezydenta.

Pierwsza dama kraju, żona pre­
zydenta, Imelda Marcos, która — 
jak obawiała się tego opozycja — 
zamierzała być może objąć władzę 
w kraju w wypadku, gdyby mąż jej 
był niedysponowany, oświadczyła 
obecnie, że nie zamierza ubiegać się 
o władzę.

Wydany przez rząd komunikat 
nadzwyczajny stwierdza, że w czasie 
posiedzenia przywódców partii rzą­
dzącej ustanowiono specjalny komi­
tet, który rozważy zagadnienie wy­
znaczenia następcy Marcosa.

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, dziadek i brat nasz, śp.

Martin Kraus
(brat śp. Stanisława)

Członek Gr. 1010 Z.N.P., po długiej 
chorobie, pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony św. Sakramen­
tami, dnia 7-go listopada 1983 roku, 
o godzinie 2:15 po południu, w star­
szym wieku.

Zwłoki można odwiedzać we 
wtorek i środę od godziny 6-ej do 
9-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 10-go listopada, o godzinie 
9:00 rano, z zakładu pogrzebowego 
pnr. 6000 Milwaukee Ave., do ko­
ścioła św. Tarcjusza, a stamtąd na 
cmentarz Maryhill, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Anna (z domu Nowak), żona; 
Leokadia, córka; James Arent, 
zięć; Anna i Dawid, wnuczka i 
wnuk; Stanisława Luksa, siostra 
w Polsce; siostrzeńcy, siostrzeni­
ce, bratanki i bratanice; wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy B. F. Malec 

i Synowie.
Telefon 774-4100. (8,9)

217-208. We wczorajszym głosowaniu 
większością 5042, członkowie Senatu 
odrzucili również propozycję wysuwa­
ną przez Nancy Kassenbaum (R.- 
Kan.) oraz Carla Levina (D.-Mich.), 
aby Prezydent zawiesił próby poci­
sków MX, o ile Związek Sowiecki zgo­
dzi się zrezygnować z testów własnej, 
pokrewnej broni.

Zgodnie z decyzją, jaka zapadła na 
początku bieżącego roku, pociski nu­
klearne MX będą umieszczane w go­
towych silosach, w których składowa­
no rakiety Minuteman.

Demokraci 
Nie Wszędzie 
Faworytami

(CT) — We wtorek, w kilku mia­
stach oraz stanach odbywają się wy­
bory, które mogą przynieść sporo 
zmian i niespodzianek. Przypuszcza 
się, że poprzednia demokratyczna 
adminstracja zostanie zastąpiona ko­
lejną ekipę demokratów w stanach 
Mississippi i Kentucky, w których 
obywatele wybierają nowych guber­
natorów. Republikanie mają jednak 
szanse na zwycięstwo w stanie Wash­
ington, gdzie rządy przez długi okres 
czasu sprawowali demokraci.

Demokraci są uważani za zdecydo­
wanych faworytów w wyborach w 
Philadelphii, San Francisco, Houston, 
Miami i Gary. Największą uwagę 
obserwatorów przyciągają wybory w 
Philadelphii, gdzie czarny demokra­
ta, Wilson Goode ma duże szanse 
na pokonanie republikanina, Johna 
Egana oraz kandydata niezależnego, 
Tomasa Leonarda. W San Francisco 
oraz w Gary największe szanse na 
zwycięstwo posiadają przedstawiciele 
poprzednich administracji.

Wielką niewiadomą stanowią wy­
bory do Izby Reprezentantów, na 
miejsce, zwolnione przez ultrakonser- 
watywnego demokratę, kongresmana 
Larry’ego McDonalda. Kongresman 
był jedną z ofiar południowokoreań- 
skiego samolotum, zestrzelonego 1 
września przez Sowietów.

O jego stanowisko ubiega się żona, 
pani Kathy McDonald, która posiada 
jednak silną opozycję w osobie demo­
kratycznego członka Legislatury sta­
nowej, George’a Dardenna. W stanie 
Washington obywatele wypowiedzą 
się, któ będzie ich reprezentował w 
Senacie, na miejscu, zwolnionym 
przez zmarłego niedawno, popular­
nego senatora Henry’ego Jacksona. 
Zdecydowanym faworytem jest były, 
republikański gubernator stanu, Da­
niel Evans.

Trzęsienie Ziemi 
w Belgii

Bruksela (UPI) — Dziś nad ranem 
zanotowano w Belgii, w pobliżu grani­
cy z Holandią i Niemcami Zachodni­
mi, trzęsienie ziemi. Jedna osoba po­
niosła śmierć, kilkadziesiąt osób do­
znało obrażeń.

Siła trzęsienia określona została na 
podziałce Richtera na 5. Dwa wstrzą­
sy, które wystąpiły w krótkim odstę­
pie czasu, miały miejsce o godz. 2 nad 
ranem czasu lokalnego (8 godz. wiecz. 
czasu nowojorskiego). Wiele osób ra­
towało się w panice ucieczką ze swych 
domów.

Poważne szkody zanotowano w po­
bliżu miejscowości St. Nicolas.

Najbardziej ucierpieli mieszkańcy 
wiosek miasteczek położonych wokół 
Leodium, w odległości 70 mil na 
wschód Brukseli.

Problem Mieszkańców 
Wyspy St. Paul

Wyspa St. Paul, Alaska (UPI) - 
Mieszkańcy największej z Wysp 
Aleuckich trudnili się od wieków 
zabijaniem fok i wyprawianiem ich 
futer. Obecnie główne ich zajęcie 
stanowiące zarazem podstawową dzie­
dzinę tutejszego przemysłu — może 
być wyeliminowane.

W wyniku bowiem międzynarodo­
wego układu podpisanego na począt­
ku stulecia przez Stany Zjedn., Ro­
sję, Japonię i Kanadę, mieszkańcy 
wysp mieli prawo polować na foki. 
Układ wygasa jednakże w przyszłym 
roku i najprawdopodobniej nie bę­
dzie wznowiony, w wyniku czego za­
bijanie fok będzie przypuszczalnie 
zakazane.

Co roku mieszkańcy wyspy zabi­
jali około 25,000 fok. Obecnie 750 
mieszkańców Wyspy St. Paul jest 
poważnie zaniepokojonych swą przy­
szłością, albowiem z chwilą zakazu 
zabijania fok — zniknie jednocześnie 
główne źródło utrzymania tutejszej 
społeczności.

Wyspa położona jest w odległości 
800 mil na zachód od brzegów Ala­
ski.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

Tymczasem trwają obecnie zacie­
kle walki na północy Libanu w po­
bliżu Trypolisu, gdzie znajduje się 
ostatnia baza Palestyńczyków, wier­
nych Yasserowi Arafatowi. Obóz ten 
jest atakowany przez rozłamową frak­
cję palestyńską, wspieraną zbrojnie 
przez Syrię.

Według ostatnich doniesień, część 
bojowników palestyńskich, wier­
nych Yasserowi Arafatowi, wycofała 
się obecnie do Trypolisu — istnieją 
obawy, iż mogą wybuchnąć walki 
uliczne w tym mieście — co spo­
wodować może jeszcze większe stra­
ty w ludziach. Jak do tej pory, 
straty spowodowane ostatnimi wal­
kami były bardzo ciężkie. Przedsta­
wiciel Międzynarodowego Czerwone­
go Krzyża stwierdził, iż liczba zabi­
tych i rannych w ciągu kilku dni 
walk wyniosła kilkaset osób.

W południowym Libanie sytuacja 
spowodowana zamachem terrorys­
tycznym na kwaterę główną wojsk 
izraelskich uległa dalszemu pogor­
szeniu. Polityczni i religijni przywód­
cy szyitów muzułmańskich w tym re­
jonie wezwali do rozpoczęcia strajku 
generalnego na znak protestu prze­
ciwko izraelskiej decyzji zablokowa­
nia dróg w celu zwiększenia kontro­
li w tym rejonie. Wystawiono poste­
runki drogowe na mostach przez rze­
kę Avali, stającą się coraz bardziej

Burza Śnieżna 
w Górach Skalistych

(UPI) — Nad Góry Skaliste nad­
ciągnęła burza zimowa, przynosząc 
z sobą obfite opady śniegu w stanach 
Wyoming i Utah. Obecnie burza prze­
suwa się na wschód, nad Wielką Rów­
ninę Prerii.

Władze wydały ostrzeżenia przed 
możliwością burzy śnieżnej, zmierza­
jącej nad większość obszarów stanu 
Wyoming. W niektórych rejonach sta­
nu opad śniegu wynosi około 8 cali.

W wyżej położonych rejonach Utah 
spadło około 5 cali.

Ostrzeżenia przed możliwością na­
dejścia burzy śnieżnej wydano rów­
nież w południowo-zachodnim rejonie' 
Południowej Dakoty.

W środkowej i zachodniej Pennsyl- 
wanii zalega gęsta mgła.

Czy Kongres 
Będzie Świętować 
“Dzień Weterana”?
Washington (UPI) — Republikań­

ski przywódca senacki Howard Baker 
wystąpił dziś z ostrzeżeniem, że w wy­
padku nie przyznania dostatecznych 
funduszów na kontynuację działalno­
ści władz federalnych po północy w 
czwartek — Kongres może utracić je­
dno z przysługujących mu świąt.

Baker podkreślił, że podobnej treści 
ostrzeżenie złożone zostało w ubieg­
łym tygodniu w Izbie. Przywódca se­
nacki powiedział, że w istniejących 
warunkach Kongres znajdzie się w 
trudnej sytuacji i nie będzie mógł so­
bie pozwolić na zawieszenie sesji w 
piątek, tj. w dniu 11 listopada, obcho­
dzonym przez ustawodawców, jako 
święto (Dzień weteranów). 

granicą dzielącą Liban na dwie stre­
fy-

Radiostacja w Bejrucie podała do 
wiadomości, iż wezwanie spotkało 
się z powszechnym odzewem. Zam­
knięte zostały przedsiębiorstwa, 
fabryki, szkoły i sklepy w całej stre­
fie okupacyjnej Libanu południowe­
go.

W poniedziałek na fali zwiększa­
jącego się napięcia na Bliskim Wscho­
dzie radio syryjskie w Damaszku 
rozpoczęło nadawanie komunikatu 
mobilizacyjnego, wzywającego ok. 
100,000 rezerwistów do stawienia się 
w swoich jednostkach.

Rzecznik pałacu prezydenckiego 
oświadczył, że wezwanie to jest czę­
ścią powszechnej mobilizacji ogłoszo­
nej w tym kraju mającej na celu 
przeciwstawienie się “przygotowy­
wanemu przez USA i Izrael atakowi 
przeciwko Syrii”.

W Syrii od pewnego czasu rozpo­
wszechniane są pogłoski, iż armia 
amerykańska zamierza dokonać na 
Syrię ataku odwetowego za zamach 
na jednostkę US “marines” w Bej­
rucie, w wyniku którego śmierć po­
niosło ok. 230 żołnierzy amerykań­
skich.

W Washingtonie rzecznik Depar­
tamentu Stanu zaprzeczył przygoto­
waniom do jakiegokolwiek ataku 
przeciwko Syrii.

Urodzaj Grzybów 
w Polsce

We wrześniu grzybiarze spisali ten 
rok na straty. Październik zadał je­
dnak kłam tym prognozom, w pół­
nocnych i wschodnich zwłaszcza regio­
nach kraju okazał się bogaty w grzyby 
Sytuację poprawiły opady deszczu.

Mykologowie, u których zasięgnę­
liśmy języka, twierdzą, że stało się 
tak ponieważ i poprzedni rok był 
bardzo suchy. Grzybnia, która żyje 
tylko kilka lat, po prostu nie może 
nie owocować przez dwa kolejne lata 
i przy nieco sprzyjających warunkach 
atmosferycznych nadrabia zaległości.

Ładny jest wysyp podgrzybków 
i maślaków, na Mazurach można spot­
kać wiele rydzów, na wschodzie kraju 
zbiera się dość dużo kozaków (babek 
i grabowych — o ciemnych a nie czer­
wonych kapeluszach) zdarzają się 
też borowiki, w tym roku w trochę 
w nietypowych miejscach, w których 
w glebie przez lato zachowało się 
więcej wilgoci a więc w kępkach 
trawy, we mchu itp. Jak na tę porę 
roku dużo jest kani, no a październik 
i listopad, to przedewszystkim gąski, 
które obrodziły na normalnym pozio­
mie.

Pierwsza Dama 
w Interesie Nastolatków

(UPI) — W środę wieczorem, pani 
Nancy Reagan, małżonka Prezydenta, 
wystąpiła przed kamerami telewizji 
z gorącym apelem o ogólnokrajową 
kampanię przeciwko używaniu narko­
tyków przez nastolatków. Pierwsza 
Dama podkreśliła, że problem ten, 
który występuje na bardzo dużą skalę 
jest lekceważony przez rodziców. Czę­
sto zrzuca się też odpowiedzialność za 
narkomanię wśród młodzieży na 
szkoły, które nie są w stanie samo­
dzielnie zwalczać plagi.

Mayor i Gubernator Mianowali 
Stanową Radę Wystawy Światowej

Wystawa Światowa, która odbędzie 
się w Chicago w 1992 roku stała się 
bardziej realną, gdy mayor Washing­
ton i gubernator Thompson we wspól­
nej deklaracji wyznaczyli Stanową 
Radę Wystawy Światowej. Na czele 
tej rady stanął Thomas G. Ayers, 
były przewodniczący firmy Common­
wealth Edison Co.

Zgodnie z ustawą o powołaniu Rady 
Wystawy, mayor i gubernator wyzna­
czyli po 12 jej członków, a wspólnie 
wybrali przewodniczącego. Legisla­
ture Stanowa wstrzymywała się z 
przyznaniem uprawnień Radzie do 
czasu ogłoszenia nazwisk jej członków. 
Oczekuje się, że już niedługo Rada 
otrzyma uprawnienia od Legislatury 
Stanowej, które pozwolą jej na nakła­
danie podatków, sprzedawanie obliga­
cji, oraz zawieranie umów.

Przewodniczący Rady, Thomas G. 
Ayers z Glen Ellyn, był również pre­
zesem komisji Chicago World’s Fair 
1992 Corp., organizacji złożonej z 
przedstawicieli handlowców i grup 
społecznych powołanej, aby przygoto­
wać propozycję Wystawy. Jest on jed­
nym z siedmiu członków tej organiza­
cji, mianowanych obecnie do stano­
wej Rady Wystawy Światowej. Orga­
nizacja Fair 1992 pracowała od 1980 
roku, prowadząc starania, aby Chica­
go było gospodarzem tej międzynaro­
dowej wystawy, poprzez negocjacje 
z władzami federalnymi i z biurem 
wystaw międzynarodowych, mają­
cym swoją siedzibę w Paryżu.

A oto nazwiska 12 członków Rady 
mianowanych przez mayora Washing­
tona : Mario Arenda, dyrektor Latino 
Institute; Pastora San-Juan Cafferty, 
profesor nauk społecznych na Uni­
wersytecie Chicago; James A. Geo- 
caris, adwokat w firmie D’Ancona & 
Pflaum; William Malone, profesor 
nauk politycznych na Chicago State 
University i członek rady doradczej 
mayora w sprawie wystawy świa­
towej; Lester McKeever, partner w 
firmie Washington, Pittman and Mc 
Keever, jedna z firm, która przepro­
wadzi badania wpływu wystawy na 
środowisko naturalne.

George Riddick, wiceprezes Opera­
tion PUSH; Rebecca Sive-Tomashef- 
sky, dyrektor spraw społecznych w 
Playboy Enterprises, Perry Snyder- 
man, adwokat i członek Illinois State 
Capital Development Board; Barry 
Sullivan, przewodniczący rady First 
National Bank of Chicago i członek 
Fair 1992 Corp.; Demsey Travis, pre­
zes Sibert Mortgage Corp, i członek 
komitetu doradczego mayora; Ber­
nard Weissbourd, przewodniczący 
Metropolitan Structures Inc., i czło-

Wystawa Obrazów 
Sterna w “Zachęcie”

W warszawskiej “Zachęcie” otwar­
to wystawę prac Jonasza Sterna, bę­
dącą przeglądem jego 5O-letniego do­
robku artystycznego. Dzieła (ok. 150) 
wykonane są w różnorodnych tech­
nikach. Znalazły się tam obrazy olej­
ne, rysunki, gwasze, akwarele i ko­
laże.

J. Stern ukończył Akademię Sztuk 
Pięknych w Krakowie. Debiutował w 
latach trzydziestych obrazami kubi- 
stycznymi. W 1933 r. wraz z kole­
gami założył Grupę Krakowską. Po 
H Wojnie Światowej był prorektorem 
i profesorem ASP w Krakowie. Jego 
prace znajdują się w wielu muzeach 
w Polsce i zagranicą. 

nek komitetu doradczego mayora; 
Addie Wyatt, wiceprezes Internatio­
nal United Food and Commercial 
Workers Union.

Gubernator Thompson mianował 
również 12 członków rady. Są nimi:

James Bere, przewodniczący Borg- 
Wamer Corp., i członek Fair 1992 
Corp., Frank Considine, przewodni­
czący National Can Corp., i członek 
Fair 1992 Corp., Stanton Cook, wyda­
wca Chicago Tribune i członek Fair 
1992 Corp.; Ronald Gidwitz, prezes 
Helene Curtis Industries; Joel Herter, 
partner firmy Wolf and Co.; James 
Hoge, wydawca Chicago Sun-Times i 
członek Fiar 1992 Corp., William Ives, 
partner firmy prawniczej Keck, Mahin 
and Cate; Robert Mallott, przewodni­
czący FMC Corp.; Eugene Moats, 
prezes Service Employees Internatio­
nal Union (przyjaciel Polonii); Lee 
Philip, WBBM-TV (kanał 2) i członek 
Fair 1992 Corp.; John Simon, partner 
firmy prawniczej Friedman Koven; 
A.D. Van Meter, przewodniczący 
Illinois National Bank.

Chiny Krytykują 
ZSRR

Pekin (NYT) — W ubiegły czwar­
tek chińska agencja rządowa Nowe 
Chiny wystosowała najsilniejszy od 
kilku miesięcy atak przeciwko Związ­
kowi Sowieckiemu, stwierdzając w 
komentarzu, że sojusz Moskwy z 
Wietnamem stwarza poważne zagro­
żenie dla bezpieczeństwa Chin oraz 
basenu Oceanu Spokojnego.

Agencja chińska stwierdza, że 
“przesyłając pomoc wojskową dla 
Wietnamu Związek Sowiecki zagwa­
rantował sobie prawo wykorzystywa­
nia zatoki Can Ranh i Dan Nang 
oraz innych baz wojskowych w Wiet­
namie”.

W ten sposób — jak pisze rządo­
wa agencja chińska — Związek So­
wiecki “przesunął swoje posterunki 
wojskowe o przeszło 2,000 mil na 
południe w rejony azjatyckie Pacy­
fiku. Stanowi to nie tylko zagroże­
nie bezpieczeństwa państw z tego 
rejonu, lecz także międzynarowych 
szlaków wodnych, a szczególnie 
cieśniny Malajskiej, która łączy oce­
any Indyjski i Pacyfik”.

Chociaż prowadzone są rozmowy 
sowiecko-chińckie dotyczące kwestii 
poprawy stosunków, Chiny już kilka­
krotnie oświadczyły, że nie może być 
mowy o zbliżeniu, dopóki Moskwa 
nie wstrzyma poparcia dla wojsko­
wej obecności Wietnamu w Kam­
bodży, nie zredukuje swoich oddzia­
łów i pocisków wzdłuż granicy chiń­
skiej oraz nie wycofa się z Afgani­
stanu.

Trwają Walki 
Irańsko-lrackie

(ST) — Jak stwierdzają doniesie­
nia w niedzielę, w pobliżu granicz­
nego miasta Penjwin miały miejsce 
starcia pomiędzy siłami Iranu i Ira­
ku.

Strona irańska podalą do wiado­
mości, że w czasie walk o wzgórza 
w pobliżu Penjwin zabitych zostało 
400 żołnierzy irackich.

Irak stwierdził natomiast, iż w cza­
sie bezskutecznej próby zdobycia 
wzgórz, o które została rozpoczęta 
ofensywa 20 października br., woj­
ska irańskie poniosły ciężkie straty.

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 
pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń — 
uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe—podawać ogłoszenia 
wcześniej.
1. Ogłoszenia handlowe (DISPLAY) w ciągu tygodnia po­

winny być dostarczone co najmniej na dwa dni przed 
dniem publikacji.
Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w piątki) 
—muszą być dostarczone w środę do 11-ej przed po­
łudniem.

2. OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane co­
dziennie do 1-ej po południu — Na następny dzień ORAZ' 
SĄ PŁATNE Z GÓRY (o ile nie posiada się innej umowy 
ze Zgodą.)
Do wydania WEEKENDOWEGO są przyjmowane do 
środy do godziny 4-ej po południu tylko.

3. NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek do 
piątku) od 7-ej do 7:45 rano na ten sam dzień, oraz od 
8-ej do 3-ej na dzień następny.
Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 

oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń - liczymy na łaskawą 
współpracę.

ADMINISTRACJA 
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO—ZGODA 
6100 N. CICERO AVE. • Chicago, IL 60646

TELEFON 286-0141
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ST. GEORGE’S, GRENADA. — Amerykańscy żołnierze patro­
lują ulice stolicy Grenady. (UPI)
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; POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE W CHICAGO 

W KOLEJNOŚCI NADAWANIA

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC 1240 KC

Codziennie 7-8:30 Rano 
2-3 Po Pol. w Niedziele 

Robert Lewandowski, Właściciel

GODZINA SŁONECZNA
UDU PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 Dni w Tygodniu 

8:30-9:30 Rano

WCEV GŁOS POLONU 1450 AM 
MIGAŁA COMMUNICATIONS CORP. 
Od poniedziałku do Piątku Włącznie 

4:30 do 6:00 Wieczorem 
Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem 
Kierownicy i Anonserzy Audycji 

JÓZEF, SŁAWA i JERZY MIGAŁA

"POLSKA W MUZYCE
PIEŚNI / SŁOWIE" 

Stacja WOPA 
W Poniedziałek 7-8 Wiecz. 

Od Wtorku do Czwartku Włącznie 
7:30-8 Wiecz.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

Radiowy Program 
APOSTOLSTWA MODLITWY 

POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 
W Chicago 

Środa: 9:30 do 10 Wieczór 
Stacja WOPAT Z 7430 AM 

Niedziela: 7 do 8:30 Rano 
Stacja WCEV 1450 AM
Program niedzielny rozpoczynamy 
MSZĄ SW nadawaną bezpośrednio 
z naszej kaplicy Najśw. Serca Jezusa 

w Chicago Ojcowie Jezuici
Tel. 588-7476

GODZINA RÓŻAŃCOWA 
OJCA JUSTYNA 

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano 

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kormelian Dende OFMC, Dyrektor

"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 8-9 Rano i 1-2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Niedziela 8-9 Rano i 2-3 Po Poł.

CHET GULINSKISHOW 
NIEDZIELA

910 Rano WYŁO 540 KC
10 Rano do 1 Ppł. WOPA 1490 KC <

______ SOBOTA
2-3 Ppł. WTAQ 1300 KC
4-5 Ppł. WTAQ 1300 KC

Chet Guliński, Dyr. Programów

THE PIEROGI KING 
RADIO POLKA SHOWS 

WOPA 1490 KC
Sobota 1 do 2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Sobota 3 do 4 Po Poł.

WONX 1590 KC
Niedziela 8 do 9 Rano

"KŁOPOTY SIEKIERKÓW" 
Stacja WOPA 1490 KC

W Każdy Wtorek, Środę. 
Czwartek i Piątek 7-7:30 Wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELIŃSKI

Anonser
JÓZEF ZIELIŃSKI

Teddy Bear!

7016

Surprise a tot with this cute 
huggable, handsome teddy bear!

The perfect birthday, Christ­
mas, anytime gift-teddy bear 
costs so little to make of fur 
fabric or terrycloth. Pattern 7016: 
tissue pattern pieces, directions; 
stuffed toy about 12".
$2.50 for each pattern. Add 
50C each pattern for postage 
and handling. Send to:

Alice Brooks
Needlecraft Dept. 263

Polish Daily Zgoda
Box 163, Old Qielsea Sta., 
New York, NY 10113. Print 
Name, Address, Zip, Pattern 
Number.

YOUR NEXT CRAFT is in our NEW 
1984 NEEDLECRAFT CATALOG. 
Over 170 varied designs, 3 free 
patterns. Send $1.50 
ALL CRAP BOOKS. .$2.00 each 
All Books and Catalog-add 50C 
each for postage and handling. 
135-Dolls & Clothes On Parade 
134-14 Quick Machine Quilts 
133-Fashion Home Quilting 
132-Quilt Originals 
130-Sweater Fashions-Sizes 38-56 
128-Envelope Patchwork Quilts 
127-Afghans 'n' Doilies 
126-Thrifty Crafty Flowers 
125-Petal Quilts 
124-Easy Gifts ’n’ Ornaments 
123-Stitch ’n’ Patch Quilts 
122-Stuff 'n' Puff Quilts 
120-Crochet Your Wardrobe 
119-Easy Art of Flower Crochet 
116-Nifty Fifty Quilts 
115-Easy Art of Ripple Crochet 
113-Complete Gift Book 
109-Sew+Knit (Basic tissue incl) 
105-lnstant Crxhet 
101-Quilt Book Collection 1

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZA J A SIĘ W 
DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM

UWAGA! Ukazał się już z druku -nowy Wielki UWAGA! 
KALENDARZ POLSKI na rok 1984

NA ROK 1984

Jl* rS?

o 452 stronach druku, który jest przebogaty 
w treść z każdej dziedziny wiedzy naukowej i 
praktycznej, dając Czytelnikowi tysiące 
przeróżnych opisów z wiadomościami na 
każdy dzień w ciągu całego roku. Słusznie 
dawno już ocenili nasi Rodacy przydatność 
KALENDARZA POLSKIEGO w każdej 
Rodzinie Polskiej, zwiąc go najlepszym 
poradnikiem encyklopedycznym, który uczy, 
radzi, wyjaśnia i przysparza wiele radości r 
zadowolenia. Radzimy wszystkim pospieszyć 
się z zamówieniem z uwagi na ograniczony 
nakład.

Pamiętajcie, że KALENDARZ POLSKI 
jest najcenniejszym prezentem na 
GWIAZDKĘ — IMIENINY i URODZINY.

Cena nowego KALENDARZA 
POLSKIEGO łącznie z opłata pocztową 
wynosi tylko $12.00. Zamówienia łącz­
nie z wpłatą kierować pod adresem:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
6100 N. Cicero Ave. 
Chicago, IL 60646

Za Zaliczeniem Pocztowym (C.O.D.) 
Nie Wysyłamy

★ Pomoc Domowa
KOBIETA DO TOWARZYSTWA

Do 81-letniej starszej inwalidki. Musi 
znać jęz. angielski. Lekka praca do­
mowa i gotowanie. Mieszkanie, wy­
żywienie wynagrodzenie do umówienia. 

Okolica 55-ta — S. Kedzie
Tel. 598-0055 — w jęz. ang.

GOSPODYNI domowa z zamieszka­
niem. Pokój i wyżywienie oraz wy­
nagrodzenie. Tel. (815) 485-0134, po
4 PM, w jęz. angielskim.

KOBIETY do sprzątania domów. 
463-2982

HOUSEKEEPER MIDDLEAGED 
To live-in, 5 days a week. Oak 
Brook. Private living quarters, good 
salary. Must understand English and 
have good references.

Call 654-0603

GOSPODYNI domowa z zamieszka­
niem 6 dni. Solidna, odpowiedzialna 
kobieta lubiąca dzieci. Glenview. $150 
tygod. Tel.: 564-5888 w j. angielskim.

GOSPODYNI DOMOWA 
ZAMIESZKAĆ

Opieka nad dziećmi i gospodarstwo 
domowe. Musi umieć dobrze gotować. 
6 dni w tygodniu od poniedziałku do 
soboty $160 tyg. Proszę dzwonić pod­
czas tygodnia tylko od 8—5.

767-9245

★ Praca Żeńska

ASYSTENTKA 
MENAŻERA BIURA

Świetna okazja dla doświadczo­
nej i ambitnej osoby. Musi znać 
wszystkie fazy nracv biurowei 
i płynnie mówić i pisać po angiel­
sku. Dobre wynagrodzenie.

973-7070

POTRZEBNE KOBIETY
Do Prac Domowych

Z zamieszkaniem lub bez. 
Wynagrodzenie $2004300 tygodniowo.

Polonia Employment Agency 
5356 N. Milwaukee 
___________792-1343__________  

POTRZEBNA doświadczona krawco­
wa (2-iglowa maszyna “Męrrow”. 

“Part time.” Tel. 663-3875.__________

Manikurzystka- 
Pedikurzystka 

Potrzebna do ekskluzywnego salonu 
kosmetycznego w Texasie. Tylko 
pierwszorzędna siła co najmniej z 
2 letnim doświadczeniem. Bardzo do­
bre warunki pracy i płacy. Pomoc 
w formalnościach i mieszkanie za­
pewnione.

Tel. 1 (512) 345-2626
POTRZEBNE kobiety do sprzątania 
domów. Na pełny lub część etatu.

Tel.: 227-0649

POTRZEBNE KOBIETY 
do lekkiej pracy montażowej w kom­
pani elektronicznej. Okolica River Rd. 
i Lawrence.

Dzwonić 671-4321 
od 9—2-giej 

__________ Pytać o Jerry__________  

EXPERIENCED 
SEAMSTRESS NEEDED

N. Michigan Ave. 
English speaking only. 
___________943-2828___________ 
NA PEŁEN ETAT

Prace dla młodej niepalącej kobiety 
mieszkającej w północno-zachodniej 
dzielnicy Chicago, lub przedmieściu. 
Praca dla rodziny prowadzącej usługi 
sprzątania. Do pracy należy czysz­
czenie łazienek i odkurzanie. Mini­
malna znajomość angielskiego po­
mocna. Wynagrodzenie na początek 
$200 tygodniowo.

Proszę dzwonić od 7 wieczorem. 
789-3940

★ Praca__________
NOCNE SPRZĄTANIE 

SKLEPÓW
Na południowej stronie miasta. Do­
bre wynagrodzenie dla pracowników 
z doświadczeniem."

Zgłaszać się osobiście:
3204 N. Central Ave., 

Pokój 309 
w niedzielę od 5-8 wieczorem. 
We buy alum, cans highest prices pd. 
FREE case of beer with 100 lbs. or 
more of alum, cans with this ad, only 
while supplies last. Must be 21 yrs. or 
older. We also buy scrap alum, bat­
teries, copper lead & all kinds of 
metal. We buy IBM cards, newspap­
ers, computer paper & all high grades 
of paper.

Open Mon. thru Fr. 7 — 5 
Sat. 7-2

DALLIS RECYCLING 
1338 W. 21st St.

243-2600

Praca

SPRZEDAWCY
Hurtownik/importer poszuku­
je doświadczonych sprzedaw­
ców do pomocy w organizowa­
niu i kierowaniu interesem. Bie­
gła znajomość angielskiego wy­
magana. Wysokie wynagrodzenie.

973-7070
POTRZEBNE OSOBY

Do pracy na pół etatu, dla firmy 
sprzątającej. Na dzienną i nocną 
zmianę. Okolica Glenview. Dzwonić 
pomiędzy 4-5 P.M.

833-6775
MĘŻCZYZNA I KOBIETA 

(Wolimy małżeństwo), do pracy “ja- 
nitorskiej” w nowym budynku kina. 
Clark blisko Chicago. Muszą znać 
częściowo j. angielski. Dzwonić do 
Mr. Kolkmeyer w j. angielskim:

Teł. 332-7465

JANITORIAL MAINTENANCE 
Cleaning experience helpfull. Full or 
part time jobs available for men and 
women with or without cars for sub­
urban locations.

No phone calls please.
Apply between 2 P.M. — 5 P.M. 

KIMCO CORP. 
3150 N, Sawyer

WOULD you pass the opportunity of 
making $750 to $1500 per week, driving 
your tractor in the city. Years of ex­
perience is not necessary. Contracts 
available with every tractor. Tractors 
start at $5000 and up.

442-7899
POTRZEBNY krawiec lub krawcowa 
do szycia kożuchów od zaraz. 486-1408.

POTRZEBNE OSOBY
Do Pracy Przy Sprzątaniu.

$200 za 5 dni pracy w tygodni. Ubez­
pieczenie podczas pracy i dojazdów. 
Po umówienie proszę dzwonić w go­
dzinach od po południu do 7 wieczorem. 
__________ 282-0333 __________

HELP WANTED
painter and wallpaper-hanger.

Experienced only.
Tel.: 771-9060 

_________ or 456-3782_________

WANTED 
Polish 

Specialty Cook 
to cook specialty items including: 
barszcz, zupa grzybowa, paszteciki, 
gołąbki, bigos, pierogi, pasztet mięsny, 
kaczka w galarecie, galareta wieprzo­
wa, kanapki, kiełbasa, kołaczki i pącz­
ki.
Must have 1 year vocational cooking 
school and 3 years experience. 40 
hours per week, 9 a.m. — 5 p.m. $7.30/ 
hour. Northwest side. Take this ad to 
any Illinois Job Service local office. 
Reference no. 313.361C. An employer 
paid ad. Bring English speaking in­
terpreter.  

jf Praca Męska
PRACA

W KALIFORNII
Potrzebny mechanik znający prace 
przy remoncie obrabiarek.
Dzwonić od 10 rano do 8 wieczorem.

(213) 323-6325
MACHINE 

SET UP MAN & 
SUPERVISION

Must be experienced die setter, punch 
press, blanking, forming and drawing. 
Also set-up drill press, milling ma­
chine, broaches, projection welders. 

Must speak English. 
Please phone for Apt.

772-9364 
NAGLE-CHASE 

MFG. CO.
1810 N. Kilbourn__

DOŚWIADCZONY 

SZLIFIERZ 
Do I.D. — O.D. 

szlifierek
Tylko doświadczeni proszę zgłaszać 
się.

595-6055
POTRZEBNY blacharz samochodo­
wy................................Tel.: 276-6570

DISHWASHER 
PIZZA MAKER 

Call after 9 a.m.
Ask for Ken

499-2233

★ Praca Męska

DO MAGAZYNU
Pracownicy z doświadczeniem 
do pakowania, UPS i ogólnej 
pracy w magazynie. Język an­
gielski wymagany. Wysokie 
wynagrodzenie.

973-7070
POTRZEBNI pracownicy do prac kon- 
traktorskich z doświadczeniem. Tel.: 

286-8084

POTRZEBNY krawiec do poprawek. 
Stała praca.................. Tel.: 386-5234.
POTRZEBA stolarza z samochodem. 
Dzwonić od 8 — 4 p.m. Tel.: 631-6127

POTRZEBNY doświadczony mecha- 
nik samochodowy................  478-5772.

Potrzebni Doświadczeni: 
Stolarze, Malarze 
Oraz Pracownicy 

do wykończeń wnętrz. Drobne na­
prawy, (plastering, patching). Dzwo­
nić pomiędzy. 5 po południu — 8 wiecz. 

_____________342-7531_____________

MASZYNISTA
Do operowania tokarki i frezarki. 
Minimum 5 lat doświadczenie. Musi 
mieć własne narzędzia.

Proszę dzwonić do Jim 
595-0656

BAKER
Experienced: pastries, Danish, oven. 

Good wages, union benefits. 
Apply in person.

3329 N. Lincoln 
Call for appointment 

281-7300
Potrzebny Młody Doświadczony 

Maszynista Tokarz 
Przyjemne warunki pracy, ochładza­
na fabryka. Zgłaszać się osobiście: 
MIHAILOVIC MACHINE & TOOL CO. 

6119 W. 35th St.
Cicero, 111.

ZATRUDNIĘ STOLARZY 
z prawem jazdy. Posiadam prace dla 
Sub-Kontraktorów. In-side, roofing, 
shingles. Po informacje dzwonić 

772-2137

SZLIFIERZ
Do O.D. i I.D. szlifierek i operator do 
tokarki pociągowej. Wymagane co 
najmniej 5 lat doświadczenia. Pełne 
świadczenia firmowe. Zglaoszać się 
do działu personalnego.

MILAN’S MACHINE COMPANY 
1301 S. Laramie • Cicero, 111.

780-6600 ___________

MAINTENANCE
We are seeking an individual with 
maintenance and electrical experi­
ence within the corrugated paper 
industry.
If your background qualifies you, 
please call

BELL FIBER 
PRODUCTS CORP.

568-6210
Interviews Will Be Granted

By Appointments Only ieoei 

PRZYJMIEMY pracownika do prac 
kontraktorskich. Tel.: 792-1595 po 8 
wieczorem.

POTRZEBNI 
FREZERZY I TOKARZE 

Muszą mieć doświadczenie. Dogodna 
publiczna komunikacja.

A. M. PRECISION MACHINING 
4655 25th Ave. • Schiller Park 

678-1155

IEXPERIENCED

GRIND HAND
I.D. — O.D.

Grinder
Call 

595-6055 

jf Chcę Kupić______
KUPIĘ LUB 

WYRENTUJĘ 
prasę hydrauliczną 

“Punch Press” 
o nacisku minimum 50 ton 

Tel.: 658-3070
if Lekcje

ZAPISY NA KURSY ZAWODOWE 
W JĘZYKU POLSKIM 

Obrabiarki, elektronika, chłodnictwo. 
Informacje telefoniczne całą dobę, 
osobiście 7-9 wieczór.

342-6484

★ Naprawa TV
NAPRAWA telewizorów kolorowych 
i “V.C.R.”. Gwarancja. 736-5605.

NAPRAWA telewizorów w waszym 
mieszkaniu. A. Gil....................966-5831

★ Kontraktorzy
NISKIE CENY - 40% ZNIŻKI!

Wszelkie Roboty Kontraktorskie 
•Rynny • Okapówki itp. • Werandy 
Fachowo z Gwarancją • Ubezpieczony 
Pod Bondem.

Tel.: 286-7080 albo 777-3068

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 
- RYNNY - BETON - 

OKNA SZTORMOWE 
WSZELKIE PRZERÓBKI 

Darmo Kosztorysy—PolŚka Firma 
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Wlaśc.

H & S HOME 
IMPROVEMEWNT CO.

891-5959 • Domowy: 775-6644

jf Malowanie
MALUJE, tapetuje. Dzwonić 
wieczorem 286-0864.

if Usługi
NAPRAWIAM samochody u Ciebie 
lub siebie. “Towings”............286-6682.

if Rozmaite
Czy Płacicie Państwo Za Duża 

Za Ubezpieczenie 
Samochodu Lub Domu?

Dowiedźcie się — zadzwońcie do 
Bożeny aby porównać ceny.

Tel.: 529-8550.
SILKSCREEN PRESS

ADVANCE CAMEO 30
VIRTUALLY NEW 

644-5233 — days 
328-8402 — eves.

if MEBLE
3 SZTUKOWY komplet mebli do sy­
pialni: podwojene łóżko — 72 cale 2 
komody i 2 obrazy.................. 863-1886

★ Antyki
COLLAGE ANTIQUES

2 floors antiques & collectibles. 
A new space still avail. 

WE BUY & SELL 
Open daily 16-5; Sunday 11-5.

1005 S. ARLINGTON HTS. RD. 
(So. of Central) 

640-9098

★ AUTO
PLYMOUTH ’78 rok, 42,000 
mil. $1,950. Chevrolet Chevette 
’76, 65,000 mil $950. Sprzedam 
z powodu wyjazdu.

489-2951

SPRZEDAM DODGE VAN 
Stan Bardzo Dobry 

Przystosowany do przewożenia osób 
do pracy.

Tel.: 685-9402

if Domy
PRZEZ WŁAŚCICIELA

3 sypialnie, w basemencie kominek 
i zlew, akra ziemi. $91,500.

W PALOS HILLS
7940 W. 101ST PL.

Dzwonić przed przyjściem. 
599-1922

jf Do Wynajęcia
JACKOWO. 3 pokoje, ogrzewanie i 
elektryka włączone. $280. 463-2982.

BELMONT-Pulaski. 1 bedroom, de­
corated. $300. Tel. 465-6480._________

3% POKOJOWE MIESZKANIE
Świeżo odnowione, ogrzewane. Piec i 
lodówka. $285 łącznie z ogrzewaniem 
i gazem do got.

4011N. Kildare 
Dzwonić w jęz. ang. 

685-6741

NEAR FULLERTO & CICERO 
Nice quiet area. 5 Ig rms, w-back 
pch., 2 bdrm, w-w cptg, shades & 
drapes, stove & frig, air, Idry, 2nd 
fir. Working adults pref. $350 + 2 
mos. sec. dep. Util, are separate. 
Avail. 12/1/83. No pets. Call:

489-0362
11 a.m. to 3Z:30 p.m.

IRVING PARK-AUSTIN
3 POKOJE - 1 SYPIALNIA 

“Garden apartment”. $300, łącznie z 
ogrzewaniem.

286-8658 albo 941-1092
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Mayor Washington Zaproponuje 
Nowe Podatki w Budżecie na 1984 r.

Mimo, że preliminarz budżetowy 
na rok fiskalny 1984 zostanie oficjalnie 
przedstawiony Radzie Miejskiej 15 
listopada, zainteresowanie nim stale 
wzrasta. Zarówno reporterzy jak też 
mieszkańcy miasta żywo interesują 
się sprawami budżetowymi spodzie­
wając się, że przyniosą one nowe, 
dodatkowe obciążenia podatkowe.

Ze źródeł wtajemniczonych, blis­
kich mayrowi Washingtonowi docho­
dzą informacje, iż rzeczywiście w 
preliminarzu budżetowym mayor pla­
nuje nowe podatki. Nie będą to jednak 
podatki realnościowe — tych chciałby 
mayor uniknąć za wszelką cenę — ale 
podatki nałożone na instytucje wynaj­
mujące pomieszczenia biurowe, po­
datki od urządzeń kanalizacyjnych, 
podwyżki opłat za licencję miejskie 
dla posiadaczy samochodów, oraz 
podatki pobierane od parkowanych 
samochodów.

Z ostatnich informacji wynika, że 
mayor Washington ma zamiar zapro­
ponować podwyższenie opłat za licen­
cje miejskie dla posiadaczy samo­
chodów z dotychczasowych $40 rocz­
nie do $50. Jeśli chodzi o opłaty za 
urządzenia kanalizacyjne, to mayor 
proponuje, aby podwyższyć je z do­
tychczasowych 45% opłat za wodę do 
55%. Z obu powyższych propozycji 
ma wpłynąć do skarbu miasta, we­
dług wstępnych obliczeń około $24 
min rocznie. Dodatkowo, podwyższa­
jąc podatek pobierany od opłat za 
parkowanie samochodów, z 30 centów 
od samochodu do 45 centów — miasto 
uzyska dodatkowo $5 min.

Proponuje się też, aby ustanowić 
podatek płacony przez różne firmy od 
opłat czynszu za wynajmowanie po­
mieszczeń na biura i zakłady. Będzie 
to nowy podatek, który ma wynieść 
5% opłat czynszownych. Podobno 
przyniesie on miastu dodatkowo $60 
min rocznie.

W sumie preliminarz budżetowy na 
następny rok fiskalny opracowany 
jest na wydatki dochodzące do 1.9 
mid. Nie przewiduje on jednak żad­
nych podwyżek uposażeń dla pracow­
ników miejskich, nawet dla policjan­
tów i strażaków. Obserwatorzy twier­
dzą, że mayor ma zamiar zredukować 
liczbę pracowników o przynajmniej 
200 osób, a sprawę podwyżek uposa­
żeń chce pozostawić do decyzji alder- 
manów, aby i oni odpowiedzialni byli 
za dalsze, ewentualne podwyżki po­
datków, itp.

Jedyną podwyżką uposażeń, jaką 
przewiduje się w budżecie, jest auto­
matyczna powyżka przysługująca gru­
pom pracowników z racji odpracowa­
nych lat oraz wyrównań związanych z 
rosnącymi kosztami utrzymania. Per­
traktacje na temat nowej umowy o 
pracę z policjantami i strażakami 
nadal trwają, stąd nie uwzględniono 
żadnych podwyżek w preliminarzu.

W myśl prawa, po przedłożeniu pre­
liminarza Radzie Miejskiej 15 listo­
pada, można go “poprawiać” i nieco 
zmieniać do trzeciego tygodnia grud­
nia. Po tej dacie aldermani obo­
wiązani będą, jeśli chcą zmienić pro­
pozycję mayora, uchwalić tzw. “do­
datkowy budżet”.

Spadek Bezrobocia w Illinois 
Nie Powinien Budzić Optymizmu

Twierdzą Specjaliści Analizujący Sytuację 
Na Rynku Pracy

Bezrobocie w Illinois spadło do 9.7 
proc, w październiku. Wskazywałoby 
to na poprawę, ponieważ we wrześniu 
procent ten wynosił 10.1. Jak twierdzi 
Wally Bierman, ekonomista w stano­
wym departamencie handlu jest to 
przykład, że cyfry tego typu kłamia. 
Okazuje się bowiem, że głównym 
powodem spadku liczby bezrobotnych 
jest fakt, iż coraz więcj osób, wyco­
fało się “z rynku pracy”.

Procent bezrobocia nie wykazuje 
bowiem, że w tym samym okresie 
liczba zatrudnionych zmniejszyła się 
w październiku o 29,000 do 4,959,000 
natomiast liczba osób na rynku pracy 
zmniejszyła się o 56,000 do 5,464,000. 
Dzieje się tak pomimo, że liczba bez­
robotnych zmalała o 27,000 do 534,000 
osób. Według definicji, bezrobotni, to 
osoby bez pracy, które poszukują 
zatrudnienia.

“Liczba zniechęconych pracowni­
ków zwiększyła się drastycznie” — 
powiedział Wally Bierman. “Zniechę­
ceni pracownicy to ci, którzy stracili 
pracę i przez pewien okres czasu szu­
kali zatrudnienia, lecz widząc, że sta­
rania nie przynoszą rezultatów zre­
zygnowali z dalszych poszukiwań” 
— dodał.

“Jesteśmy zadowoleni, że od stycz­
nia jest w naszym stanie o 178,000 
mniej bezrobotnych, lecz nie mamy 
powodów do dumy, gdy weźmiemy 
pod uwagę, że liczba zatrudnionych 
zwiększyła się tylko o 30,000” —

Poszukiwania Trwają
Jak dotąd nie udało się natrafić 

na jakikolwiek ślad 13-letniej Jennifer 
Monte, która nie wróciła ze szkoły 
do domu w piątek. Wstrzymano po­
szukiwania na terenach bezpośrednio 
sąsiadujących z Wheeling, władze pro­
wadzą jednak nadal śledztwo w celu 
ustalenia czy i któ mógł widzieć dziew­
czynkę w momencie, kiedy została 
uprowadzona. Do śledztwa dołączyło 
się FBI.

Podano też do wiadomości, że po­
wstał specjalny fundusz zapoczątko­
wany przez sklep Wickers Furniture 
sumą $2,000. Z funduszu tego zostanie 
wypłacona nagroda temu, kto wskaże 
na porywacza.

stwierdził Bierman.
I chociaż polepszyło się zatrudnie­

nie w niektórych dziedzinach jak 
sprzedaż detaliczna, przemysł budo­
wlany i przemysł samochodowy nie 
widać poprawy, wręcz odwrotnie, 
widoczne jest skurczenie się w Illinois 
działów przemysłu, tzw. “dojrzałym” 
takich jak: przemysł stalowy, produ­
kcja sprzętu rolnicznego czy narzędzi 
przemysłowych. Nie pomagają w tej 
sytuacji — pomimo zwiększonej pro­
dukcji krajowej i sprzedaży samocho­
dów — coraz większa konkurencja 
zagranicznych firm samochodowych 
i bardzo wysoki kurs dolara.

Przykładem kłopotów w niektórych 
działach może być firma Deere and 
Company w Moline. “Zwiększyła się 
liczba bezrobotnych w naszej firmie” 
— stwierdził jej przedstawiciel Bob 
Shoup. Liczba zwolnionych z pracy 
wzrosła w tym roku do 11,200 w porów­
naniu z 10,300 w tym samym okresie 
w roku ubiegłym. Firma Deere and 
Company zatrudniała kiedyś w skali 
krajowej około 38,000 osób.

Dziś Wybory
Na Przedmieściach

Na wielu przedmieściach odbywać 
się będą dzisiaj wybory. Mieszkańcy 
wybierać będą członków lokalnych 
Rad Szkolnych. W wielu miejscowo­
ściach wypowiadać się też będą na 
temat ewentualnych podatków na 
rzecz szkół, policji, wodociągów itp. 
Mieszkańcy Hoffman Estates zadecy­
dują, czy chcą, aby miejscowość ich 
zmieniła nazwę.

Lokale wyborcze otwarte są od 
godz. 6 rano do 7 wieczór.

Aresztowano 
Strajkujących

Znów doszło do nieporozumień przed 
piekarnią firmy wypiekającej suchar­
ki i ciastka Salerno-Megowan Biscuit 
Co. w Niles, Ill. Pracownicy tej firmy 
strajkują już od dwóch tygodni. Po­
licja z Niles aresztowała wczoraj jed­
nego ze strajkujących, który pchnął 
policjanta. Dotychczas aresztowano 
już dziesięciu strajkujących za nie­
właściwe zachowanie się.

ST. GEORGE’S, GRENADA. — Ruiny szpitala psychiatrycz­
nego. (UPI)

ANKARA, TURCJA. — Mapa Turcji z wskazanymi terenami, 
które zostały dotknięte trzęsieniem ziemi 31 października bież, 
roku. (UPI)
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Chicagoski Okręg Parków 
Najkosztowniejszy w Kraju 

Wyniki Analizy Przeprowadzonej Przez “Sun-Times”

Związki Zawodowe Przeciwne 
Ustawie o Reoganizacji RTA 

Wskazują Na “Anty-Związkowe” Uprawnienia

W związku z wypowiedziami mayo­
ra Washingtona krytukującego gospo­
darkę Chicagoskiego Okręgu Parków, 
na którego czele stoi wpływowy Ed­
mund L. Kelly, dziennikarze z “Sun- 
Times” przeanalizowali dostępne im 
informacje na temat gospodarki Okę- 
gu Chicagoskiego, zestawiając je z cy­
frami innych, podobnych okręgów z 
terenu całego kraju.

Stwierdzili oni, że chicagoski okręg 
jest najkosztowniejszy, ponieważ ma 
budżet znacznie wyższy od budżetu 
któregokolwiek z porównywanych 
okręgów parków w innych miastach. 
Dziennikarze stwierdzili również, że 
obszar parków w Chicago jest często 
znacznie mniejszy niż obszary par­
ków w takich miastach jak: Nowy 
York, Los Angeles, Filadelfia czy 
Houston.

Budżet bieżący parków chicago- 
skich opiewa na wydatki w wysokości 
$113.5 min. Budżet parków nowojor­
skich, które podobno zajmują trzy ra­
zy większy obszar niż chicagoskie, 
wynosi w roku bieżącym $125 min.

Stwierdzono jednak, że trudno defi­
nitywnie porównać administracje 
parków każdego z wymienionych 
miast, ponieważ prowadzą różne od 
siebie programy. Niektóre ogranicza­
ją się jedynie do utrzymania terenów 
w należytym porządku, inne prowa- 

Kara Dożywocia 
Za Zabicie .
Policjanta

24-letni Ray Charles Greer, który 
przyznał się do zastrzelenia policjan­
ta, został skazany przez sędziego 
Thomasa R. Fitzgeralda na karę do­
żywotniego więzienia bez możliwości 
złagodzenia wyroku.

Według prawa zabicie policjanta 
pociąga za sobą w większości wypad­
ków karę śmierci. Greer i jego wspól­
nik Michael Merrell próbowali obra­
bować policjanta po służbie, 55-letnie- 
go Hampa McMikel, gdy ten zatrzy­
mał się przy budce telefonicznej przy 
41-ej ulicy i Lake Shore Drive. Budka 
była miejsce kilku napadów, w któ­
rych udział brali Greer i Merrell.

Merrell i Greer oddali strzały w kie­
runku McMikel mimo, że napadnięty 
powiedział im kim jest. W wymianie 
strzałów zginęli McMikel i Merrell. 
Greer został zatrzymany przez po­
licję, gdy korzystając z nr 911 za­
dzwonił anonimowo po policję nie bę­
dąc pewien losów wspólnika, którego 
musiał zostawić przy pobliskich torach 
kolejowych. Zautomatyzowany system 
wskazał miejsce, skąd dzwonił — dom 
przyjaciela.

Jak pisaliśmy, Greer w ostatniej 
chwili zdecydował wziąć odpowie­
dzialność na siebie przyznając się do 
winy przed rozpoczęciem rozprawy.

Aresztowano 
Mężczyznę Podejrzanego 

o 25 Włamań
W rezultacie współpracy departa­

mentów policji sześciu przedmieść 
aresztowano 22-letniego Jamesa R. 
Woelfel zam. przy 1970 Kenilworth 
Circle. Złapano go przy kradzieży 
w Lion Photo przy 500 W. Gulf Rd. 
Znaleziono przy nim narzędzia wła­
mywacza. Woelfel jest podejrzany o 
dokonanie 25 innych włamań z tego 
też względu był śledzony przez detek­
tywów z sześciu departamentów: 
Arlington Heights, Rolling Meadows, 
Elk Grove Village, Palatine, Schaum­
burg i Hoffman Estates. 

dzą zajęcia zarówno na zewnątrz, jak 
też w specjalnych pawilonach parko­
wych. Przedstawiciele chicagoskich 
parków zwrócili uwagę dziennikarzy, 
że parki nasze zajmują się jeszcze 
administracją garaży znajdujących 
się pod ulicami śródmieścia, oraz 
utrzymują w należytym stanie tereny 
parkowe sąsiadujące ze szkołami.

Dziennikarze “Sun-Times” stwier­
dzili, że chicagoski Okręg Parków za­
trudnia stosunkowo dużę liczbę pra­
cowników. Podobno w porównaniu do 
innych okręgów parków w porówna­
nych miastach, na każdy akr parków 
w Chicago, zatrudnionych jest więcej 
pracowników, niż w innych miastach. 
Zarzuca się też, iż pracownicy ci, to 
aktywiści partyjni, którzy otrzymują 
posady w zamian za działalność w 
partii.

Zwrócono uwagę, że zarobki tych 
pracowników są stosunkowo wysokie. 
Członkowie związków zawodowych 
otrzymują wynagrodzenie najwyższe, 
w porównaniu z wynagrodzeniami 
płaconymi w innych miastach. Stwier­
dzono też, że pracownicy chicago­
skich parków korzystają ze szczegól­
nych przywilejów, jeśli chodzi o świę­
ta i przysługujące im wolne dni od 
pracy. Każdy z pracowników Chica­
goskiego Okręgu Parków ma prawo 
do 12 płatnych dni chorobowych, czte­
rech płatnych dni “na załatwienie 
spraw osobistych” oraz 13 płatnych 
dni świątecznych.

Dla porównania podano, że pracow­
nikom administracji miejskiej nie 
przysługuje ani jeden płatny dzień 
chorobowy, ani też dzień na załatwie­
nie spraw osobistych oraz, że mają 
jedynie siedem dni wolnych z racji 
świąt. W Dystrykcie Sanitarnym pra- 
cwonicy mają nieco lepiej, niż w ad­
ministracji miejskiej, bo otrzymują 
trzy płatne dni w roku na wypadek 
choroby.

Raporty o sytuacji Chicagoskiego 
Okręgu Parków ukazały się w dwóch 
wydaniach “Sun-Times” w ubiegłą 
niedzielę i poniedziałek.

Trzech Szczęśliwców
Główną nagrodę w loterii stanowej 

grze “Lotto” wygrało trzy osoby. 
W ciągnieniu, jakie odbyło się w ubie­
głą sobotę, nagroda w tej grze wy­
nosiła trzy miliony dolarów.

Podano już do wiadomości nazwi­
ska dwóch szczęśliwców, są nimi: 
Darviete Harris lat 56 mieszkaniec 
południowej dzielnicy miasta i Terry 
Murphy lat 37 z St. Louis. Trzeciej 
osoby jeszcze nie zidentyfikowano. 
Wszyscy szczęśliwcy otrzymają po 
$1,089,540.

Koc Elektryczny 
Powodem Pożaru

Trwa śledztwo w sprawie śmierci 
26-letniego mieszkańca przedmieścia 
Mt. Prospect, którego znalazła straż 
pożarna przedmieścia w szafce przy­
jeżdżając na miejsce pożaru przy 221 
N. Russell St. Ofiarą pożaru jest Mar­
tin Murtha, który jak przypuszczają 
strażacy był zdezorientowamy dy­
mem po przebudzeniu się i wszedł 
do drzwi szafy zamiast do wyjścia. 
Przypuszcza się, że powodem pożaru 
było spięcie, które nastąpiło w kocu 
elektrycznym.

Strajki Trwają
Nadal strajkują pracownicy auto­

busów linii Greyhound. Obecnie admi­
nistracja postawiła im ultimatum, że 
jeżeli nie powrócą do pracy w następ­
nym tygodniu, stracą posady a na 
ich miejsce zostaną przyjęci nowi 
pracownicy.

Jeszcze przed decydującym głoso­
waniem w Legislaturze Stanowej na 
temat propozycji nowej ustawy przy­
znającej RTA dodatkowe fundusze i 
pozwalającej na zupełną reorganiza­
cję tej agencji, przedstawiciele związ­
ków zawodowych zrzeszających pra­
cowników agencji transportu publicz­
nego, agitowali przeciw zatwierdze­
niu ustawy twierdząc, że godzi ona w 
ruch związkowy i jest “anty-związko- 
wa.”

Obecnie, kiedy ustawa została za­
twierdzona, przedstawiciele związ­
ków na specjalnej konferencji praso­
wej, która odbyła się w niedzielę 
stwierdzili, że zdobędą poparcie w Le­
gislaturze, aby część tej ustawy rady­
kalnie zmienić.

Chodzi o pozwolenie udzielone no­
wej RTA, na rozwiązanie wszystkich 
umów zawartych wcześniej przez po­
przednią agencję (również przez 
CTA), z pracownikami transportu.. 
Pozwolenie nie jest wprawdzie równo­
znaczne z tym, że RTA odstąpi od 
wcześniej podjętych zobowiązań, nie 
mniej, zagraża poważnie zrzeszonym 
pracownikom.

Związki zawodowe zrzeszające w 
większości kierowców autobusów 
CTA sprzeciwiają się następującym

Wczoraj i dzisiaj w hotelu America­
na Congress trwa konferencja poświę­
cona rozwiązaniu problemu, który 
staje się plagą ostatnich lat. Tema­
tem konferencji jest niewłaściwe 
traktowanie dzieci. Pod tą nazwą kry- 
ją się dziesiątki przewinień od tych 
drobnych, do tych które pozostawiają 
skazy na psychice dziecka do końca 
życia. W konferencji pod patronatem 
stanowego departamentu do spraw 
rodzinnych bierze udział ponad 90 spe­
cjalistów z różnych dziedzin z 23 agen­
cji stanowych, wśród nich lekarze, 
policjanci i opiekunowie społeczni.

Konferencja zatytułowana jest 
“Building Bridges” (Budowanie Mos­
tów) i jej zamiarem jest stworzenie 
jednolitego frontu, który jest nie­
odzowny w rozwiązaniu problemu 
znęcania się nad dziećmi.

W latach 70-tych uwaga opinii publi­
cznej nie była zwrócona na ten pro­
blem, który przesiąknął tak bardzo 
wszystkie klasy społeczne. W latach 
tych agencje stanowe otrzymywały 
setki raportów rocznie o niewłaści­
wym traktowaniu dzieci. Na początku 
lat 80 tych mówi się już nie o setkach 
ale o dziesiątkach tysięcy raportów.

Wraz z coraz większą liczbą rodzin, 
w których brak jest ojca lub matki 
oraz zwiększającą się liczbą nielet­
nich matek, oraz w czasie, kiedy bez­
robocie wpływa niekorzystnie na

Z informacji jakie otrzymano od 
stanowego Departamentu Dróg i 
Transportu wynika, że stan wielu 
mostów na terenie Illinois jest bardzo 
zły, a przynajmniej 170 wymaga 
natychmiastowej wymiany, w innym 
bowiem wypadku grożą zawaleniem.

Na terenach położonych w bez­
pośrednim sąsiedztwie Chicago 
(metropolia i sześć okalających ją 
powiatów) na 1500 istniejących mos­
tów, przynajmniej 37 musi zostać pod­
danych natychmiastowym remontom, 
albo zostać zamkniętych.

W zasięgu stanowym liczba mostów, 
które koniecznie muszą natychmiast 
zostać naprawione lub zupełnie prze­
budowane, dochodzi do przynajmniej 
133.

Problem jest bardzo poważny, po­
nieważ brak jest pieniędzy na napra­
wę. Oblicza się, że konieczne napra 
wy wskazanych mostów kosztowałyby 
miliony dolarów, których nie mają 
ani agencje stanowe ani administra­
cje lokalne, opiekujące się mostami 
na ich terenie. Obliczono, że obecnie 
wystarczy jedynie pieniędzy na prze­
budowę około 27 mostów — w projek­
tach budowlanych poszczególnych 
jednostek administracyjnych. Stan 
będzie mógł przystąpić do naprawy 
jedynie 9 z 37 mostów, określonych 
jako wymagających wymiany, oraz 
18 z 133 określonych, jako wymaga­
jących natychmiastowych napraw.

Sprawa zebrania funduszy na na­
prawy mostów w Illinois staje się 
coraz bardziej paląca w miarę, jak 
starzeją się i niszczeją mosty postawio­
ne w okresie lat 20-tych bieżącego 
stulecia. Większość mostów postawio­
nych w owym czasie dawno już “prze- 

trzem uprawnieniom zawartym w no­
wej ustawie:

• Nadaniu RTA prawa do złożenia 
“weto” wobec jakiejkolwiek umowy 
zawartej z pracownikami przez CTA.

• Prawo pozwalające na zabronie­
nie przyznawania automatycznych 
podwyżek uposażeń w ramach “wzro­
stu kosztów utrzymania.” Chodzi o 
umieszczanie tego rodzaju klauzul w 
kontraktach zwieranych z pracowni­
kami.

• Zwolnienie RTA z obowiązków 
zwrócenia pracownikom CTA $33 min 
pożyczonych z pracowniczego fundu­
szu emerytalnego.

Zdaniem przedstawicieli związków 
zawodowych, przyznanie RTA prawa 
weta wobec zawartych umów o pracę, 
godzi w interesy robotników. Trudno 
bowiem, aby agencja ta, a jak np. 
CTA po przeprowadzeniu pertrakta­
cji i zawarciu kontraktu ze związkami 
zawodowymi, musiała później ponow­
nie prowadzić pertraktacje dlatego 
tylko, że sprzeciwiono się porozumie­
niu w RTA.

Związki zawodowe zapowiedziały 
również wystąpienie natychmiast do 
sądu, jeśli zaraz po 1 stycznia RTA nie 
wpłaci pierwszej raty spłat pożyczki 
z funduszu emerytalnego pracowni­
ków.

równowagę psychiczną głowy rodzin, 
problem ten będzie rozszerzał się 
wśród społeczeństwa. “Jest to pro­
blem na rozwiązanie którego potrze­
bne są wszystkie zasoby jakie posia­
damy” — stwierdził Robert Ralls, 
dyrektor stanowego wydziału pomocy 
dla dzieci. Jak dotychczas agencje 
marnowały te zasoby i niejednokrot­
nie zwalczały same siebie zamiast 
zużywać je na potrzebującym pomocy.

Było to szczególnie widoczne wśród 
pracowników opieki społecznej, któ­
rzy traktowali wydział prokuratora 
i departamentu policji jak intruzów, 
jako agencje, które nie są w stanie 
zrozumieć tego problemu. Nie bez 
winy jest również departament policji 
który wykazywał się brakiem wrażli­
wości. Superintendent policji Fred 
Rice zapowiedział rozpoczęcie pro­
gramu, który przyczyni się do lepsze­
go zrozumienia problemów najmłod­
szych obywateli.

Obecnie w bardzo poważnych 
wypadkach znęcania się nad dziećmi, 
(pobicie, ataki seksualne,) policjanci 
będą obecni przy badaniach szpital­
nych wraz z opiekunami społecznymi. 
Był czas, że mijały tygodnie zanim 
poinformowano o takim wypadku 
departament policji.

Jest to początek, lecz tylko początek 
wspólnego frontu potrzebnego do roz­
wiązania tego problemu.

trwała” zaplanowany okres użytecz­
ności. Bez gruntownych napraw, 
mogą stać się niebezpieczne. Były 
też wypadki, kiedy mosty zawaliły się 
szczególnie tam, gdzie wandale zdjęli 
tablice ostrzegawcze. Podobno młodzi 
ludzie zbierają tablice ostrzegawcze 
ostrzegające kierowców ciężarówek 
przed wjeżdżaniem na niektóre mos­
ty-

W niektórych miejscowościach, 
ponieważ nie było pieniędzy na napra­
wę mostów, które stawały się coraz 
bardziej niebezpieczne, postanowiono 
zamknąć je zupełnie.

Specjaliści i przedstawiciele zainte­
resowanych agencji mają nadzieję, 
że dzięki nowym podatkom stanowym 
i federalnym nałożonym na sprzeda­
waną benzynę, znajdzie się więcej pie­
niędzy, aby opłacić koszty remontu i 
przebudowy mostów.

100 Mil Na Godzinę 
Ucieczka Przed Policją 
Kierowcy na autostradach Eisen­

hower i Dan Ryan byli świadkami 
jeszcze jednego pościgu. Tym razem 
uciekającym kierowcą był 28-letni Leo 
McClellan podejrzany jako jeden z 
czterech mężczyzn o włamanie się 
do zakładu fryzjerskiego Queen’s 
Haven przy 4403 W. Madison. Trzech 
z nich uciekło, gdy zostali zaskoczeni 
przez policję, McClelland natomiast 
wskoczył do samochodu i po próbie 
przejechania policjanta, Charlesa 
Smitha, próbował uciec.

Pościg za McClelland z szybkością 
100 mil na godzinę trwałby nieco 
dłużej, lecz pechowemu rabusiowi 
zabrakło po prostu benzyny. Został 
zatrzymany przez policję przy 31-ej 
ulicy i Dan Ryan.

Niewłaściwe Traktowanie Dzieci 
Tematem Konferencji w Chicago

Ponad 170 Mostów w Illinois 
Wymaga Natychmiastowej Wymiany


